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ł^renuinct a ie i  oy'oszenia  (imw-ąty) uprasza iię  rad*W »i wprcat do A iL a la lo z r a t y i
„N . R e f o r m y ” w Krakowie.

Sed ak cyai wŁ Jeglelłoźaka 19  A . mini«trac» a  i n l  św. A r iy  3. 
Telefon Eedakcyi 41 ATzrrfcuats-aryi J?r 241 .  Pm rofcmdw ~«ssiłojik-©-wyeb 1171. 

Kr rach. poczt. Sao/ Maweąd. 8Ó7.4R/.
R ękopisów  natispiat-y/d* Iiedeik&"‘* n i, t"m  ja ,

R 'e  L w o w ie  sprzedaż numerów po IŁ hi. w Bid! re drfom.kdw S .  S o t ł t . ."  ' S k l  » ?•, 
ulica Trzeciego Maja J, 5 i  w B i u r z e  P ł o d n a ,  w ica lU rola Łndarilca *.

C e n a  n u m e r u  1 2  h a l . ' w m h . m m  p o i & a h s j k

aasmstsmaanmmane&KiiEe:finuiu:tia— ~tip. •»h ^ r iMUjanumiirr

JPsr &3auM«iejc*ZŁfc^ jj> i?z y jfra ;i1 sę .:
Z a iu ie jn c o w o , l Aaministracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pas .t iw c : m l c j s r s *  
i r ą i  A łm inistraiya „Nowej Reformy". — Główna trafina w Rynku. — A gencja J .  f le je w *  

i  A, fisło nienowej, uL Szczepańska 9 ; Biuro dzwnaików H. Eupczyca, ul. Jagiellońska 7;
T ra fiła  w Safc«mnkach.

3 m lł( fR e o w ą  p r e a n m e r a t ^  !  o jf ło fs z a a ła  finscraty) przyjm ują: W * L w o w ie  B it  
tftłłnnifciw : A. itnohEtab uliei Kzrolr Ludwika 31, 8. Sokołowski, ul. Trzeciegc K a ja  1 
W  ( f iru ii. «  fu  J. Soszyńska. — W  T e n a tw u r  1L Rockach. — W  W it  T u i i Huraaaf 
Goldschmiod (icrzedai eddzisinj ;łi numerów), 1. W otbeiłe 6. — M Iżukes Nachtol<e»fj 
Baasonstoin & Ycglar (ts& la w Famhurgu, EranMurcie n. M , Berliine. Lipsku, D azylJ 
i Wrcctawiu). — R. l lo s c  (takie w Beninie, HfcmborĘpi, Monachium i Norymberdze), —

h . schnlek (Wottaeile).
C  ̂ •Jerrfzisni® tinser*ty) picy jm uja A dm inistracja „Nowej Reformy* za csiztą  od mi oj ser 
wiersza drobi.*ni pwmeui (petts) aa 'ńe-werr raa 46 n , za każdy następny ras 3 ł  h. — 
Do numeru niedzielnego? świątacznago 0 50 procent drożej. N atl« s l a n *  p » * l'5 0 h  t»d wiw. 
sta . — CiSojry p u b l i r  n r  pe 3 *.or. od wiersza. Dklad tabelaryczny. co-rewy, skoa 
bincwamy, pierwszy raz CC h. — Z a t ^ c z e i l i l  do „Nowej Reformy'* (prospekty, cyrku!a 
rze, ogłoszenia i  t, p.) przyjmuje się za cene 2 koron od 100 ejzcmpl. dla zaaiiejsćowyo* 

a X kor. od luO egt. c..a miejsoowycŁ pranamorctorów.
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K r a i ;  6 w, 30 paźtłzśmiióa* 
Sobotnia in-tirioanisya Rady Regeinuty-jKetj jest 

.picrwsizyin laikteim puisltwowym tiw.«*ząicej się 
PołifoL Kiedyś widz-latny w perapckryiwie ćLzb?- 
jowej, wyolbrzymieje oa <Lo noamaiai ów jednego 
ze zttiotnycli j»uiifcLÓtv w pifcytełycłi dsiejticŁ 
ofdirod'zoi'.iej Polslti. Dzisiaj lwpaibrując. p<,3Z€7̂ - 
yólne czcf ct icjro akhn. nnmimv 7. koilieczmości 
■pteyłc itlaó do nich miarę dnia bicżnoogo, 3V któ­
rym ż\7euir. jakkiolwiek miara ta ciaBiia i z pc- 
wnością nieodpohriodnia.

Odczytany, yspałiiaJcm pa êmówioaiiu Icr. 
biskupa- Zd-zitom iockiego z amboiny katedry śu. 
Jana, mamife-sit Rady Ke^romcyjnej do maronie, 
jest dtUkłiaTtSndom: wArie-rajficyin "ft- fflagogólnwg-. 
szych zarysach ]iro"rain budowy papalwoi poł- 
Bkiego. Szczegóły togo prchramu potwma-y bę­
dzie oip-rc-c“o.'\vać L wyfeonać -uząd. który Rada Ro- 
geincyjoa z-araiahnije. Zapcy.tne dlatego nie zaiaj- 
dtijcmy yc je j maaiiie&MO tego loffln stainourezych 
jiioslanowioń w dziedziTiie organizo-wainia ż-yck 
j)'aa-'tv,-'0wcgo, przedewBzystlriom zaś jogo siły 
s3b:i!)j.T!ejj. i-w y  ch 'Ccz-eldminó tvypa'da.

Rada Regenc.yjr.u sbtyierdza wyraźnie i bez 
zastrzeżeń, że staje na- gmncio afctów z 5 Listo- 
ptud'a i 12 Wyzeink i isiać bedbic na 'nim „7. !o- 
jam ośck godną donrej aławy- rmkark polskie- 
go“. ł ĉrwcki-tysEy się na- czyn Legionów i na to 
rcy-licEne rilcty twórczości pnńsitwowej. które 
3iypefcikją nasza Imtoryę od cbasn Konsitytucyi 
3 Maja. linuiifcst Ik d y  Regencyjnej końeiz-y się 
wezwaniom do nn-rodii, aby kamie 'Stanął przy 
Iiadz-ie do L-udJcwania pdustwa poLs-kiogo na zst- 
sadf.ch idei dcnrokrat-ycrzinej, avra'ry katolickiej 
i  tiolea-ancyi.

O praktycznym ksoninku dbiałałncścii Kttóy 
Rcgcnicyjnej raie meżna jeszcze wyrobić eebio 
poijęc/a na podstawie łych ogólnikowy cli zapo- 
wócdzi icd .zytasiegto nuuiirefJi-iu. Kierunek ton 
ustali dopiero przyszły' odpowiedzialny „ząd. 
fctćwy uby został jaik ikajrydiloj itówaizony.

W imkuiiid TyuiCiialsowoj Rady ©toalu p‘ńzy- 
wilał na. Zaimku królewskan Radę Rogcmcyjaą 
wńccmafszaleić tej pierwszej instytucyi pań.^wo 
woj dr Mi k u  ło  w sk i P  om b r  s k  i. Pr-ze-

'ice- 
ego

Z(pc!?!!1 pecHód sa froncie 
tołosRlni.

(TeL o. k Biura fcorenp.)
Wiedeń, 30 paidzierinika. 

Urzędowo ■ogłaszają:

W ło sk i teren  w ojny.
Dnia 24 b. m. rano ro/pcezęły : u?tro-wę(ier- 

skie i niemieckie wojska generała Otona von 
Relowa J północne skrzydło grupy wojska gene­
rała pułkownika Eoroevicsa a«ik , wczmaj wie­
czorem, piątego dnia bitwy, by! ju t odebrany 
cały onroar, który ciep rzyjatiti wywałcsyl w 
jedenastu bittrach nad Soczą. okupiwszy każdy 
kilometr kwadratowy stTatą 3-WS żoM eray.

rtz  płaskowyżu Krasu wojska nasze dotarły 
n3d Soczę, wziąwszy Men te San Mielicie. Od­
działy nasze przeprawiły się przez w e zb ran ą  
rzekę.

Gorj,cy-., oczyszczono z nieprzyjaciela po wal­
ce w ideach. Pod gorę wzięto szturmem późnym 
wieczorem. Obszar Os!avii oraz Blosłe Sabo-tino 
i wzgórza Ccuada były widownią walk, chwilami 
bardzo gorących. Wszelki opór Włochów był 
daremny. Ścigając nieprzyjaciela, uciekającego 
w wielldin pu-piochu, posunęliśmy się naprzód 
przed Cofsr-mw i Monte Daarir.

W o^ka niemieckie i  austro-węgierskie doją 
przed Ud:no. Również w obszar?^ górskim na 
północny zachód .h5 Civida1e postępujemy szyb­
ko naprzód.

} r ut wioski karynlyjskl je** oa « sinych 
pruktaoh zachwiany. Wśród burzy i śrregU woj­
ska nasze wydarły niep-zyjacielowi jego s;ano- 
wiska graąuc*nc na południowy zachód -̂d Tiir- 
lis, koio Pontałei i na WitDdm Palu, nad zbu­
dowaniem którym pracował od dwóch i r>ół lal. 

Szybki pochód sprzymierzonych naprzód nie

Spiesznie wzdhii rrybrzei* \dryatydciego — 
Takie na j>ółncc od szeroldego miejsca przeło­
mu zadiwie* się front wioski w Karyntyi aż do 
przełęczy P^eckea.

hT5eprzyj:-.cie!9kie straże tylne dotychczas na- 
proijto uchowały powstnymaó armie nasze, prą 
ee niezmordowanie naprzód. W ojska niemieckie 
i austro-wegierskie stoją przed Ud me, gdzie do- 
t jrchcŁ«a znajdowała się wielka główna kwate­
ra wtoska. Austra-węgierskie dywizye zdobyły 
Cormons i zbliżają s!ę na wybrzeżu do granicy 
państwa, VVszvstkie drogi zajęte są uclekaiące- 
•mj koluniiiaiin wozów armij włoskich i ludno­
ścią. Liczba jeńców i zdobyczy stale wzrasta.

Poxts;d ugromnerr polem XII. hifwy nad So- 
czą przeszły wczoraj gwałłowce burze, połą­
czone z silnymi opadami.

iPisrwszy generalny kwatermlałrz 
L n d e n d o r £ f

1 3 - 0 .0 0 0  3 0 P  ń ć \ ? t
{TłłełrmtrĄ.

Wisdeń, 80 pr<Mzietniak&. 
>KT. TV. PiCtsfic* dosiJoSi, ±& licżtw je^c/iw 

wk^sldcb dochodzi już do 130.GCO, liczba zaś 
dział zdobytych do 500.

191»44C m n  & S ffl e s l s k  b s  R task
( le i  Ł Ł  Byara kr-reeB.).

Postojn-a, 30 ijNaźuzictoika.
Cesarz udyi t ó  hrśtńaraj J o  obsizani- Faiti 

Hrib. Deszcz 'podobny do t-bemam: i  «ię cluna- 
ry  nie ipunretraysnal cesarza od .picmios-zn-ogo' w 
óLói 7a (pdM-ępojąecTfi napiizód' wto-jskfem. 
Wa-zytsukiemi daroęrfitni Krasu ciiypią pułki ku 
Biemai wło^ioj, owś -w sfcrcoę fsrsockmią tysiące
j« M w . W tpeHróżr sRatkAl' się-ensarz 'zóów z 

pozwala na zgłoszenie bliższych szczegółów co J wiefu -dewódcjurai wojska. Każdy raport, który

U s t g p i e n t e  S a d s r n y ?
(Teiefoncnj).

Lugano, 30 października. 
Od Kilku ficl ale podpisuje już Caacrna ko- 

munikatów z fruntn. Pojawiki' się z tego pnw.>- 
tlm pogtoefld, że w naczelnej Komandzie włoskiej 
nastąpić ma zmiana.

S t s n e i Y & k o  G io E ittife g o .
Zurych, 30 jjaździernika- 

,.Toinpr>'1 doitodi z Reysnn, że badano, czy 
GroBttti nie p 1 jąłby się misyi utworzenia yabi- 
ncttl Giolitti Gumóvrił stanowczo.

U b s z w l a d n i e m e  W ł o c h .
(Teielonera).
Lucerna, 30 jpaźo îerniiluat

ipl-sŁo:
Atak mocarstw cectralnych z każdymi dniem 

staje się <xmx gwaltownfo-j^zj7. Straszna siła 
u icprryjaciela miażdży n?s. Jest iwinfocBoem, że 
'aic-przyjaciołcwi aie jebodzi o sulkees i^kalny, 
łses o obsaniaonsie świętej zi-eml włoskiej. Wscel 
ki opór jest iuem.o21i»vyr. Musimy zebrać* wszyst­
kie siły, gdyż n#epqgjjaci»l atakuje z dtoironkz- 
nym wprost impetem.

Budapeszt, 30 październiki.
>Az Est«’ donosi z Hagi:
Londyński k-ore&po.ndcnit ^Secob* donos*, że 

Włochy nie be-ią mogły dalej wojny prowadzić, 
jeżdl mocarstwa centralne zdołają się dalej 
pomnąc

wśen-ie jego shiszzio i mądre. Z&siużioiny wiec 
■ A usaalck i twós*ea dzkSejszcgo pańistrrRweg 
6zkeIi.k.^a_j;.oi lciegN), stauiął w niom ma wyży 
Hue polskiego męża staniu. Kanady, kiloro riozwi 
nąl -w swom pik omówieniu, wyzaiaje 'kiażdj ro- 
aumny pairyioua polski. ZStSray te okażą' adę też 
w p-r/yszio-ści je ilrrie  trafnmna i bŁuamemi. 3a 
OK© Ijandao lire-fcile, jak wszelka jrnawda.

„Przy itęp^ować eio kerćlbiry iii-epo-dległej Po?- 
eki mimo szalejąecj zaiwicrucby wojemiiei, brać 
się do dzielą mimo ogólnikowo tylko zakreślo­
nych -k-F/zitaltów ł«oąratać niającega or^mituuu 
korzystać .z wsK-.yStkiifgio, co W obeaaej doiMo 
może ras -zbliżyć d;o gwe^cego w duszy Ida- 
idego rc-ld.a idcnłn, '.naialahny za. krok razu- 
puny, v»j iy -.»:y tr3e*tv^ racliubą piuiLiycEną. — 
Dąż-enia- nai-ize. p-G-tńRzoch-iue znane z naszyci 
ckmiów, ziniei zaiy jasn-o do określcuiego -c-ela: 
T'«voi~zelue, w granica cii inożliwośca, jak  najaiil- 
Jiicjsząi, największej, niepodległej Roiski, jury 
pomocy tych, którzy nam swoją po-moc ofiaro­
wali, l-olc-Ju o niezależnym bycie, oprartej o  wiłi 
Sue # Jy “.

Oto pro-,ani yinny i preedy. Kto rozumny i 
ttczciimy, mający ].»ti-ulę uczucia odpowiedzialno­
ści za swoje słowa i czyuy, potrafi podać lepszyf 
W dalszych ustępach swej histo^czmoj mowy 
wypcnriedzial ■wiieenitirszalek Pomorski rzeczy 
tw.-rpfte. ale, mieś', ety, jakże bardzo juawdziwc-. 
Jc-st w l-rwod/śe moc ell żywotnych, które sku- 
pione ćla jednego celu odmlzouia j.ailst.w-owe- 
go, mcg]* by dok zać bardzo ancie i  ®budwvae 
ŃUbkę w-ieiką i mężną. .Ale duch narodu jest 
jeszcze ciągle astóby, jak duch więźnia, który 
z wab itaióin tylko i niepewnością opuszcza 
OLwan tą migle kawuię, ido wiedząc, źal-i n;t Wol- 
rwctniebraduile mu mhy strawy, chociażby wię. 
ideirnej ty ik^ lu b '/.now u rczważa.iątfWj nie le- 
pioj czekać syokojaic aż kto inny u-ietylko ka- 
ź- y  oi‘.v,-ou-’zy. ale cal« więzienie rozwali. Mienia 
ri-iostory je-zcze dość powszedniego odczucia- tej 
przerursei, kićra dziioli jiiowolniczy byt naniod-ii 
od niepodległego pańM-iTOwcgio żyw-ou, nie ma 
dość pow-zechnogo zroruniienia, ze yniepo­
dległość, ehaciażby ąagści, jest (wamowaicniem 
caioałi narsdt.; że nie wyzyskanie m-oiacntu dzie­
jowego, który ipąc/Ą wamy, odkładanie czym ów 
•Jo niepewnego jutra, byleby zbrodnią wobec 
przyszłości11.

Fiei '-szein zadaniem Rady HegCKC-yjn&j jest. 
BEupeJafić te braki w samowiedzy naiod w cj sze- 
rokich mas. Ona niechaj użyje swego rnożbcgp 
g to s i  gknry p uistwa j/ow stającego, niechaj rzu­
ci na Kutiię swój autorytet, który, oby stal się jak 

więksaym, -niechaj od »  ula się do ivszystldch 
T*-ai*.'tw spo-leczciistwa polskiego i zjednoczy je  
Vi’e YtsipóJncj pracy nad odbudową pań>t.w'owc-- 
Bci ojcaystej.

Z cdpicw iedr.-i, którą na przemówienie Pomor- 
nkiego d«al regent L u 1* o m i r s k i ,  a potem a w 
cybi-Lup 1C a k o ws k i ,  który odp-owiadal zno­
wu na ęr,witasr-e-in-eze-ntaey-i m Warszawy, 
wniosić ifDcyina,, że Radu Regencyjna wyznaj© tc- 
Banio zasady, które wylmzezył i  tak świet-rm 
ofereślil wicem-arSEalek Poinonski, i że ma- niez^o- 
5M?ą wolę Jo  przeprowadTorJa tych zasad.

Od sobo-ty w stronę Rudy Regencyjnej zwra­
c a j  aię o«zy wszysOilch Polaków gdziekolwiek 
ją. Ro w niej powstał o Do widomy już ośrodek 
fcyais polskiego państwowego nleiyiko, ale ogól- 
“ wmircdciwego, ponieważ jak sluszm© pi>wio- 
“ sfel Pomorski,, ru&poomgłtrić c-Aęćoi jest wvirt. ̂  

ł ■aalern całości naród'"-.

do liczby jeńców i  nieusKnrJe wzrastającej zdo- 
Uj czy. V.' samy m tylko obszarze na południowy 
zachód od PI«vy wycięto 116 ainiat włoskich 
ws7ystk’cb kalibrów. Dywfzya, która tędy szla

cesMiaowi Ldl/budamo, glos i l zwycięstw-o. 
ców jessezc się przelicza, będzie ich sto tysię­
cy, mole sto trzydzieści. Do tej pory zdobyto 
h ń  fa ś e *ig e s &  dzlal. H M  a-jściem Soczy S b ,

choć

SoóżRfCsns r e f l e k s i e .
(TeisfonEGi).

Lugauo, 3 J  paździeraika.
>Ou9Yietre £aJa: S©rn< pisze:
Mieiprzyjac-iolowi udało się nieśt-ećy wbić kii-

 ^  t u   . ... _ mecn w nasz front''. Do •zjuii-opokojema nscar®
galicyjsko-polskiaj ofenzywy w lecie rełm 1916,i Skawkieiui 'deszczu kiELugoldiz-innego- wyda ipowod".:. Cad->rna dziosż.r kie-Tu-.iictwo' arniii

te*
naprzód, w iuJku zalodwie gedzfcąch m ięła 69! gcftde byffy uetahrUm© >b.-atciryt-_ B-dobby*, cl 
oficerów i  3300 żołnierzy, oraz 60 armat. ł-cutó© z iJzja*«aui augiet^uami już usmuLętw,

Ma'eryai wojenny, jaki zdobyto w XII bitwie jodnatk w r.eee it«5Z9. dostały s.:ę wmurowane 
nad Soczą, przewyższa o wiele zdobycz nasZcj działa olbrzymy,

U s t ą p i e n i e  M i e & g e i i s c .
(Telefonem ).

l>er;in, 30 a;.:/!- r- ■*. 
i-Loik. Anizc-iger« donosi ma -a*utoz.u4r.o-tii iid©y 

©ou, że cesarz ‘‘ postanowi! ostatecznie przy­
jąć dynrisyę dr Mrchae ŝa. Następcą Michaoli- 
sa zostać ma lir. Hertling lir. II er Ping nj  ̂ jest 
wyznaiwicą [programu flmek'syjn.ogo Wsze.ehnięm- 
ców. sitoi raczej na stanowisku O'1"" '/  .»jjf rio- 
cairstw icont.i-alnych ,n? :r-ckę papkwi. ibo do gc- 
Etylu wowne-tranaj, jest. hr. Heftling hatoanlaot 
skra-jnym konse-rwa-tysią i wkogicsn rządni jor- 
latmen.tarnego

Wschodni i aibnnski teien v/ojoy.
Półcienie nie zmieniło się. /  t

Szel ©zfćśbu generalnego.

Wiedeń, 30 października.,
Z wojciinej kwatery prasowej donoszą finta 

29 października w pom-dnie:
> Na płasko wzgórz u Krr.ra dofarły wczoraj na­
sze rropAra poza Monte Sas Michfcle. Wzięto 
również górę Podgorę, W obszarze Cogłlo i kolo 
Civldale posiępujuiny z powodzeniem naprzód. 
W obszarze górzystym na pćtuocuy zacł.ćt! ckI 
CiiJdale nasze wojska postępują z powodzeniem 
naprzód.

Na grzbiecie Kk rui.,skin zdobyto wśród bu­
rzy śnieżnej Winki Pal. . x

SofflBniKsi niemiecki
(Tri. c. h. biura keresp.).

Bcrlia, 30 października.
Urzędowuiic ogłaszają dića 29 b. m.:

płynęła potolumu pazvz dtogi tu lutouiołul co- j a aa-r-ód ula mu Sojedtak-*. ólóżiiwem
isairza aa*pad«ł buz pracfwy w tę toń, taK, a© 
unuBŚfBiU) -go • wyciągać. Rrzeruóktszy mijpehpe 
ipowrócił cesaibz wi-oczo-rem do eweg towwtary w 
'O -b r ifjii cp eru ją w eo  a-rmi,.

W f t n m m  d e p e s z  m m « f $ . . j m ,
(Teł. o. t  brim

Wiedeń, 30 paźclsimiika:.
Z  w o je n n e  j k w a - t e ^  p r a s o w e j  d ^ n o r.aą :
Owsamz wyófeil dmia 28 pa*rlz-ornrkai naztopu-r 

Śącą d;-p«?zę do eesairza1 Wiiiefcąa:
Wczorcj 'wtargnęły Twe wojska d:o Cwidaleu 

-Kiś Moje pałki odebrały Moją- sboifcę kraju, 
Go-rycyę. OdcziUiwam smególną. po tuzębę stiwsa 
''■Ktponł-nieć w r.ej godEinie z wdzięcznośeią. o 
braterstwie- bro-ni, ldóromu -przy pomocy B rie j 
danecn jest śarięuić nowe potężne tiryumly. iy  
powodując się względami rzeczowymi, berzirte- 
reao-wwle cld ileś  do dyspozyicyi .pod Moje tok* 

śuiotny-ch dywhyj. Kaszezein
świadome oclu, wspólni© i

liazy szereg s-w 
s-ztaiby genm-aln
sikuteozn.e p; zojconradizily przygotowanii atti” 
0 *  Siła uderzenia Twych wojsk okazała się. 
jak zawsze, nio tlo pokc«iar.ża.. Za, wszystikif'- te 
objawy witórniońcl sojuszu, ja  r moja waKlczna

podziękr
nadal s-po-

/:aahodrd teren wojny.
F r o n t  w o j s k  k s . 

i mgły ogranie 
jową. Mitno to
zwłaszcza noto D.rnnuden w n'Jcj osiągu’ł wiel-1 q toj-Taimej gotdz.iinie nadeszła- dio ipclo-wt-go 
Icą gwałtowność. Uderzania nieprzyjac-elsaich! żo rsk ieg o  naetoego aainzólTieg© wodza 
oddziałów ua północ od miasta ro/.biiy się. —  uastępująca douesza -graitulucyjna cesaraa nie-
M ędzy lustru HcuthocM a Lye przeciwnik na­
szą strefę wałki'obrzucał ouosobnionemi falami 
ognia. Angielska piechota, podsuwając się nod 
ocloną ognia huraganowego i granatów, wydzie- przybierają upragnk- 
lającycli dym, zaatalicwaia na póinoc od f-ciei .joiść, "d>k Twye 
R o ssi n g u e- S (a den. Fale utakowe załamały się w "  '
naszym ogniu obronnym.

F r o n t  n i e m i e c k i e g o  n a s t ę p c y  
t r o n u :  Na Chemia des Dames liczoe wojska 
francuskie po gwaltowncm przygotowaniu zriy- 
leryjskiem wfkonały dwa razy szturm pod K^asu. >Viribus uuatis«. DaJę,i ?■ Rogiem.

mioefcego:
Operaty© iprzerów surmii włoskiej, rozpoczęto 

aik -akutećzirr.e pnid Twojwn kierownictw'*ru, 
■niic-ny rc&rtó}. -S-p-r.iwia oai ro­

li' •wyjrtłlwwanych w boju 
wojowników z nad Sefftey, wojska memiec.kie 
w wi-ew ości broni, aikf sweigo udorzenD; pobiły 
v\'iaT©kfli*nego. Ja-iwnelgo ^rzyimi^z-eńcai. Siklo> 
(Xacn 9&rdiB&iva żjWKfirffet '1 obi© i Twej s®e zibroj- 
■nieg % powodu oJtfoianLt G ouyńyi *' -plusów yżu

Braye, Nieprzyjaciel musiał odpłynąć z pcw o  
tein pod działaniem naszego ognia, a na poszcze­
gólnych nręjScach skutkiem naszego prze ci w- 
ataku poniósl on ciężkie straty i pozostawi! jeó 
ców w naszych rękach, W obrębie innych anntj 
tylko miejscami odżywała czynność bojowo,

Od dnia 22 b. m. stracili przeciwnicy w wcK 
kaeh napowietrznych i cd ognia o nr on nogo 48 
samclclów, z tego trzy na obszarze rodzinr.yrn. 
Porucznik Mucller zestrzel.} swego 30 i 31 prze*- 
ciwnika, porucznik Burlcw 22 i 23 nieprzyja­
cielskiego lotnika.

W&cbo-luP lercfj wMuy
Nla by I© ważniejszych wydarzeń.
F r o n t  ffi a c e d o ń s k  1: W kotlinie KonS- 

styru oraz w luli u Czerny i na przestrzeni od 
Waraaru aż do jt.z,ora Dojraa żywo zwalczały 
się artyłerye.

icren  wojny.
Spotęgowany powodzeniami ducS ataka dy- 

wizyi nietitic^kkh ! austro-węgierskich armij 
aerala piechoty O tona yoa S?5cwa nba!2 cały 
front włoski nod Sf-«zą. PĆfc-R 4 XI. amin wk^ka 
cola się ku Tagliftorcnto. Trzecia, arci^s włoska 
tylko krótko etawiftln opór as swydi s.anowk 
skaitli ed W headi ur. morxs. C  fffl kia. nua sa»

W i 1 h e 1 m I. R.

W a lk i  o  U ń \ m .
Baryku, 36 pćKtófettiiikiaL 

DraoBzi z jp an icy  włoiakiKij::
"Wiz Ize aawiailduiuTy iwlurdśfc Udary, że mia­

st© jest zagrożone -pn.ez aisrt»rzy>acJo5 1 ne 
wszystkim jwgo raicszkańcoau -j©st -poeoe-tar,\ie- 
rast wkKił ość ogm3te'fSzeniią miaslta. WitsKU mir&z- 
j/sjic-ów jud wyjwdhało,

K-ocoeiuda aRMWteń aimA wshrzjsnato zurpe'- 
ade itt̂ Tddaail© urkpów. ieoc-y ‘̂ ojcani, tnni i- 
faace«M w (północny''h 'Wł-oawkSi, prze
wletticeu Jo  śirofflJrtwycfe.

G i ^ i d a l e .
WaaScńj 86 pi.Źdfflcmaiiki. 

♦iWieaap ń{itSfc'g^-Z oltrarjg<■ p ofia je następują^ 
w  k-fonmfî yie ‘‘rziojcgo' spaawcjd iTw*y wojem-

Oirtd!ai!« j-sst w sźuym  pnnikśt.enł węzłoi^ym 
sietó 1 -Jrńg i Idży w  oR&ałerau 15 SritoateMińr 
n a  ‘wdctuióA md U dinc, nrćjirashdąjsaej stmeyi k-o- 
ło.fow ĵ m i a »7eE.ueck|egu-. Ni© uKga wą,tlpliwo- 
ś-fĄ ćio C jJb n rń  wetew iM erai sifcąst bedai© bro-
Itft UńaOJŁ

jest, że ykażfd sic Jr-cnioozność odwrot-u, b^-my 
w cl iw i i-i stosowńój -mogli pt/djać boctrofemy- 
wę. Nieiprzyjseiei Bozy n-a upnldbk flacha w na­
rodzie wiosidm. Jctń nadzieja, że- to się nie 
ziści.

0  p o m a u  &1a i . J j c f t .
Genewa, 30 października.

W niedzielę racic 'o c!by la się w Pswyżu Tiad- 
zwyc-zajn-i rada gabinetowa, następnie zaś 
zgromadził się po posiedzeniu komitel wojen­
ny. Chodziło o obmyślenie akcja pomocnicze! 
dla Włoch ~

Rotterdam, 30 października.
Prasa koalicyjna donosi, żo wiefeie masy an­

gielskiej artyleryi, tudzież znaczne oddziały 
wojsk francuskich, greckich i orlugnbkich dą­
żą na front wic dii.

Kocifcys aiiiisj SteH Wsrtóa
(TeKdctwrr.}.

E enk 30 paźdizie-rńilu.
Powodze-nde ofc-nzywy przeciw Wlochomi wy­

wołała w Paryżu globokie wróżenie. Ogłaszanie 
sprawozdań mocarstw ccatrajnych z pola wai 
ki zostało zabronione.

Londyńskie »Time.s« pKzą: Oliceine doipiero 
ocenić niożna wrrl.-ość osta.tiuMj dekln-raeyi hr 
Cźernina.. IFyglosil ją hr. Czernin w elnyili. w 
której wszakże wiedział już o olbrzjunieh p-rzj- 
gato-waniach przeciw ĆVlochom. Cios wymie­
rzony przeciw Wlocliom sidierowmny jasł- jedriak 
równocześnie jwzeciw całej ko.abi-yi. Zatem 
Wloahy nie zn-ykią się odo-so-biuone.

M m  i»  d 3 i u d 2 i s j ;s  r o n g s t a
( le i  C. Ł oiura Ilurcijł.;

Berno, 30 jmździeenilca. 
sTemps* dono-si z Petersburga:
Ram? iirowizoryczna zaaprobowała' zmiany 

w n-aczelmej komenidzio. Geaeralisaimuseci iroa- 
fei północnego zftsf® zamianęwaay generał Wo- 
iacr-e*iko, id-owódeami armii zestah gen. Nct- 
bedk. Ozernisow, Walisow, ótolczaliossk, Bzy • 
śli-ńdki. i Prc-ratow. Wszyscy sewł komendami 
są młodymi -oficerem! i odznaczyli się energia 
i 'nicytłtywa. Generalny kwatenmisbra genarał- 
maijer R'0'man'ow'ski otrzyma! dyniDye, r-ais-tępcą 
jego jest generał-major Woberi-cbs.

i'KO!;ltgi!£yi P9isi?!fŚffl 0 fMtSfe.
(Tel. c. k. Biura koresp.).

Moskwa, 30 paźSdteieirflb.
Na w07.arajs7cm posiedzeniu dbradają-aefj W 

konfureneyi polityków przeonawMi geaierało- 
".wle Bnisilow i Riłzski. Opisali oni dezorgnaJia* 
cyę w armii, oraz glębckio. wzraicitająne cir gla 
rez-goiwczanie. jakie się objawia -w słx Sunitm 
między zomiewam o- o-fieerami. jaK. dług© 
istnieją komitety i k-omiisarz© w-G-jskowi w dd- 
-siejszej formie, niema, omowy o przywr-óc-eoiiu
karności. _

Przyjęto wreszcie rczolucyę, w którtO p ow*? 
dziano, że ncboc wtargnięcia niemiofiKiiej fle­
ty  na marze bałtyckie i ©oważacjo zagrożw-aa,  ̂
Pet ersbu ga oid,piera ro^yjslia- opinia ambincz-at 
wezelką myśl od siebie, aby zdmwkrć 
ków i zawrzeć poiKÓj cdi ęhniy.

Sffsscy jatpsiłarczg er,
(Tefsfonom),

Budapeszt, 80 paździ-ernilai.
Wczo-r.j o Ryła się wspólna 'ko-nfe-re-neya mi­

nistrów- auslryaiokieh i węgierskich w sprawach 
gos-po.uurazycli. Przedmiotem obrad były gió- 
wmi© kweetye przywileju Banku austro -węgier­
skiego, ni cm monety, podatku od odoru . ip- 
aycb .po*.tatków, które w Awsftiyd i na Węgrz-ecn 
maja być wprowadzone.

Pac StarzySsfii s zaisnłJ fetelglutsl
i ptilraijadi
Poseł Starzyński wygiotil znauil-um:, 

mowę w Izbie panów o zinDaie icucstytu- 
cyi, aatonomii krajów i potrzebach Cali 
cyi. Mowę tę podajemy wc-dle przesiani, 
go nam tel .yan-.u e. k. Biura kosasporr- 
dejmfi*SEÓ.

Wiedeń, 27 październka- 
W sobotę w Iadite panów profoso-r 3  t a  r z > a- 

s k i  wyglo&M mowę następującą
Oświadczenie preydonta nijmstrów dowod:a, 

że Bzfd zna stosunki pa o dwa i pojmuje po­
wagę sytuacyi, że jest także swutuum naz:.c-.-«i 
i różuorodnoś&i swoich żądań.

Za naj ważniejszy' proble/n iiah/.y i f  v:v- r 
f o r m ę  a d  in i 11 i s 11 a e y I, laćuą w. ma u g u- 
reiwn.no dwc-ma- hnblami narcdo'-w-X' la*1 iie-r- 
s  oai a  l a a. a, u -to u o m 1 a 1 p o d z i a ł  u a c- 
k r  ę g L  Mówca w-caie me en-fuzy .izrnuje aię cii:*' 
tych dwu hascŁ Żya\d obawę, że rząd, a »  taC-i 
wi- o systemie naród twej aulociuaii WSfSGfij 
krajów, nic clic-e jedpak p-olozyć nacislru r£» sł: ■

1 va> „n a r o d o w y “. Za podstawę pw isnut. « 
Jebod/ie aiucinomia liinjćw, autonomię zaś pfei 
sorudną lub narodową uważać można tylko z<  
d a t e k  t  g r a n i c a c h  a u t o n o m i i  kr&e 
i ó w. Kt-aby utrzymywał, że należy znieść lira- 
je koromio, jrv .  o z t o s a m o  z n i ó s ł  l> y i 
p a ń w o. które powstało wlaśn.e dzięki'te­
mu, że z  k rajów ko-rcnnycli r. ludowar.o . c^incii- 
tą całość.

W pewnym intendewie prezydent fifti-nfelr.Oh 
oiwżadczył - w kwestyi rewizyi k-onstytucyi, ż© 
w© jest wrogiem d e n; o k r a t y z a c y 1 pr zed- 
sta.wi-edeLs.tw* krajów. Mówca spodziewał się, żf- 
iwezydent ministrów raczej oś.ymdezy, że ta 
karcslya r. ie  n a 1 e ż y do k o m j. e t on c y  « 
R a d y '  p a ń s t  w a. W komunikatach <Ii.er.rii- 
ksurrtkfch mówiono, że punkt ciężkości aufcorto- 
nai leży w urządzeniu okręgów', r.Le ptewMMa- 
my tani jednak." żo dla rozwip-r.r.ia tej kwe-gyi 
kompot onejra przysługuje _ Radzi o paiist-wa ) 
S e j m o  m.'

SprcjOulmo co ‘się tyczy' G a l i c y  i, FoSkww» ń fe  E s t<  d o n o s i : '  W e  w s z y s t k ic h  s p ra w a c h  

o iap od a rczyw h  p u z y - z lo  d o  o o ro zu m ie in ia  m ię -  )W w 0iu ją  -dę n a - In ga / J e  c e s a r s k ie  z  §  ‘U f e b a p a #
dzy obu rządami, jodynie w sprawia kontyu 
gant.u nie osią.enięt-0 jeszcze ęwroizuiniieniia z po- 
wadu siarrcwiakA -węgierskiego minisilra dla 
łryiyr ficmłai. hi. Badika,.

(Tdc-Icneęn).
Wiedeń. 30 października. 

,jN Fr. Presjo4' dlomoai z Pragi:
Wi rd.txtzaelę cdbyk się w Domu reprezenta­

cyjnym w Pradze zgromadz-mie ludowe, na ktć- 
rem Klofacz wygłosił ihigio przemówienie po- 
litwc/zne Po zgi-omaidzenin rtr-zyiy zebiane tłu­
my, muno zalcozu płoJicyi pod Dom nknuoeki, 
gdzie odśpiewały pieśń*. „Hej Slovan©“. Polieya, 
która natychmiast wl/roczyla, rozprósayla de- 
mcamrnatów. Aresztowano 9 osób, 6 osób od-
oiflłut*nrua Aa ttc/L* V:oaina/»A

19IG roku, w którym temu krajowi orzyznaraK 
o d r ę b n o  s t a n o w i s k o .  Dopóki isfcłSę# 
premisy tego -orędzia, t e ] - r e z n a  t a u  c i  
P o l a k ó w  o b s t a j ą  p r z y  i ą d a i n ł u  t ©
g o o dr ę b n e g o s t a n  o w is k a. Talk jak  o- 
In-dwaj mioTinrchowm duli Polakom akt z 5 T.> 
popada 191S i z 12/8 1917, tak nasz wzniósł? 
mcmarciia, ku irtoremu patrzjTny z najserd^ 
czn-iojszą miłością i najiciększem zankin-cm, po­
mógł nturo do po-myślnegO' i trwałego jr-awńąsSai- 
nitt sprawy pnlddej i  takie d s i f r j  b  ę a  z i *  
n a s n a t o j  d r  o d z e p r o w a d z i Ł  

Mnwca wita iziapidwi-edż, że iwą-d. ehsc się waśą? 
lą  - odbu d owy gospodarstwa ^połeeracę®. 
R-drenicni sprany pozc-Wyc p-emnożenio dóbr u- 
żytl-rowych. Jediylhenx źrediem j.wt pcdriifolorie 

i- i y w y t w ó r c z e j .  < Co pt&rtfe ilość i 
treść projektów 'lyddalilćonrycłi rstądtt bs&żc tśmeA 
■?akrwo7.vć. —  Aie nak©Ł.y mieć nWdżiośą, 3
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gfeśpl tśę pcipa^nh zsuwu w +m h k l ,  bsby 
praez fisfesine caizadzsaiia fcanotwał rosswćj 
jnudłkJreyi. Należy też usnąć starania rządu, by 
•frudsięwszystklo drzemiące- siły państwa, zw!a-

{„IvjCegKaJnt“)  irw&ż# ea stLsowne w iać się w 
tę sprawę f *»pra<X)wa4 -nowo jwzepisy, dające 
v cgrotoyoh ziiirjmcb opiekę pn&waą robotniko­
wi polytaemu. Pt.zyzaiun.io wtedy robofeniicom m*>

tżtesaę by wyz/Łkać sity wodno. popierać rozbój ineśe .watęriwrsnia do Ziawkjdowych at-owlacwy-
erządień elokdiy eznj-cii dla celów wj twórczości 
fsfofictewj. Kie trzeba jednak zapominać, że do- 
ehód *  tych źródeł nie powinicoi wpływać tylko 
d'ołSasy państwowej, g % ś t a k ż e  k r a j  e ma­
ją  "Wielkie ipa^wo brać udział w wyz-ydkaAiki tyc-L 
ifezeiw. W tym kiemuku mowoa wskazuje na 
^fabuły Icrayewe, na reaolucyę, tic-liwakmą przed 
huty w Padzie państwa i na galicyjską ustawę 
iin jew ą z 23 kwietna 1900. Słusznem jest, że 
ptuSstfwto stafflie praed. mawemi ni aeasunauii dotąd 
zfJdwfiifl>:n,i którym ano tylko Spuostać moć.e i że 
ttdte państwowe nie dadzą snę z góry określić. 
Lem i  drugiej strony nie należy ignorować tak­
ie  i  y t  u a c y i k r a j ó w. Powodzenie może 
ędeć tyłku k o m p r o m i s  między konicczaio- 
łbiatm p a ń s t w o w o  mi a Koniiecznoć ciaani 
fe r a j o w e m i. Oto jest problem, godny pracy 
poważnych mężów- etami i koir.isya konslytu- 
iyjrra beebie się Też tom mjmowała.

Mówca zajmuje się potem wywckJaim dra 
Skglimdta. Zgadza się z nim na to, że stosunek 

kra.jów do gospodarki państwa nie 
słuszny, ale przedewszystidem niesłuszną 
ego podstaiwa, gdyż nie mają samicdziiel- 

ftydi źródeł daeJrodowych, muszą gospodarować 
Jedynie UKidatkiamii do podatków pańs-twio-wyck 
Ale z konklarzyaimi idlra 3ićgtianba "mówca zgodzić 
się nie może. Nie uchodzi, ażeby państwo wj ko- 
nywało kuratelę i k-aritroŁę nml funduszami kra- 
Icwemi, ajuż tki pełnie nie ucl-cdeiby pr-zyznami-a 
fcuizywn.ć tafkaiwom irtirinnun. Zamiast przystą­
pić do gniotawnoj roz-prawy między psulstwem a 
kiipjjnu.d, iząd uwa-żai m lepsze z podatków po- 
Iredawoh wydzielić dla 'krajów przekazania. — 
Ilraje nie miały powedu protestować przeciw te­
mu, aie też przyjmując owe przekazańi&' -nie ob­
jęły obowiązku j-ojdUławanin. ąię'kontroli naczel­
nego Trybunału obrachunkowego.

Go się tyczy g o s p o d a r k i  w G a l i c y  i, 
to mówca może zapewnić, ie  jest ona tak dobrą, 
i dtfeŁudną, żż irnmn 'krajan m o t n a b y  t a ­
k i e j  t y l k o  ż y c z y ć .  Przy odbudowie gx> 
flpidlaiuk-i społecznej ra-usi się szczególnie uwzględ 
dukać te kraje, które były teamami wojny. — 
Mówca piagide' p;,.jd tym względem wskazać 
s z c z e g ó l n i e  n a  G al i c y ę. Nie aby wy­
woływać m 9Si, kreślą ufpr ezeaitanc? Galkyi je j 
ptełożenio. N a t o  s ą  o n i  z a  d u m n i  i mają 
dbść męstwa, aby zooisić nawet najcięższe ciosy 
kba. Ozyurią ord to dl-ajteg'0, aby było wiadieciem, 
że w?r/x jfeito, oo się ma stać dua bigo kraju, j e s t  
> e g o  d o b r e m  p r a w e m i żo r z ą d m a o- 
b >0 w i ą z o k po  i r i ó k  G u 11 c y i. Piat ego 
sraledy u b e l e w a  ć n a- d t e m, ze prezydent 
aplatetirow w swojwn (fcttdejszem cłkwfaclczpmu 
n i o p v  w i M  s  « a ł a n i  e ł o w a o k w e- 
e t y i  ' o d s z k o d o w a n i a  z a  s z k o d y  w o- 
j e n u e.

Równi ż wynafpAUcfcćtóa m  ś w i a d c z  en i a 
w o j  e n a e ' pfis.ti.vu.ia bardzo powali naprzód. 
Tak ejurreo rzecz się ma z zerwaniem z pewucani 
błęducni' systcfliiaud i z jeszcze błęduiejszom 
«facSfi»uftiniein tyci; systemów H i p e s t r o f i a  
G e n t v a 1. a wSlmtek tego z a m i e s z a n i e  
k o m $) et e r .c y  i  różnych urzędów eentral- 
nyeli, o c l d z u d y w a  t y l k o  h a m u j ą c o .  
Brak Akhtdacgo razgreundczenki korcpefeaieyi 
r.uęd.ą, władzami c y i r i l n e m i  i T/oj slco -

t u i, L.u.si się li.-.inąć.
Co się 1 i-ozy zagospcJfl4 uiwaniiia. kraju, naowida 

w-doamuje, że p ó ł  m i 1 i o n a m o r g ó w  w 
G a i i c y i  - ws o h o d n  i e  j  t e ż y  od  ł o  
gi  e ą  ponieważ hnrdro doke zairaądzełua, 
które n r ją uregulować -uprawę, w y  d a  n o d o- 
p i; e r ‘o z k o u. o e m w r i e ś r  i a  i p o c z ą- 
t  k. .i e m p a i  d z ię r n > lc a, cuk,' że już n i o 
hi o ż r .a  z ii L e h s k or z j  & % a  ć.

Li-osba z w o l n i e ń  od w o j s k a  w ‘Wio- 
ł ładu i w Gs:J3eyi, która •puzocież tłaic fkonaedana© 
p-wCTzebu.i, J  roboczycli do ctlfbudowy gosnodur- 
stwą rolnego, stoi w o d w r o . i l  y-m stosunku 
d'o liczby hidjiości. bkirdzo natarczywe rekwizy- 
eyo ałamy i skajp, ait-dukownęio znacznie dopie­
ro iŁodrwno: dzięld najwyższemu osobistemu 
ńarka- ĵwu Jego ocea-rskiej * Mości. Wojskowej 
nie7ibę,uncv.ci iiioktog/ch er.valcua.cyj nie możo 
mówca ocenić, aie s p o s ó b  i c h  p r z o p r  o- 
w a d z e n i a jest nader dalekim od. wzes-u p.u- 
dl:icg'o, Jctóry odznacza się radziwyezujną preoy- 
syą i piyov dywardi-ni. Ci, któgych nie wylihlo- 
nip -pe-g. musawp, aiie mogą sobie w żjucLeri tsjMteób 
zjectr-ić uzna.niu, ar.i gdy z o s t a ją  w doinu, ;is.i 
gdy dem swój opuszczają.

Oo się tyczy usuwania stopniowego g o s p o ­
d a r k i  w o j e n n e j ,  to także po wojnie na- 
ieży unikać nadmiaru gospodarki 'kolektj wnej,

sttou robtaiic^ych poMuch i niemieckich, wybór 
męiow zaufania, oruz zniesicno przepisy dbtycli- 
czasowe, krępujące robotników. Przepisy te ®c>- 
ktały jednak przez generalne kcmienidly nieimie- 
ckie całkowicie ‘Odmteone. Ochrona zawodowa 
irderesów roboirnika połskiego jest skutkiem 
togo w z-upołueśei uniemożliwioma, swoboda iu- 
ekiż dalej krępowana, —  jest Oui dalej należny 
jedynie od niemieoldch wladz. wojskowyeJi, ck! 
woli nbmieciktoii przemysłowców i na-emieckicł
'0<bu7n.m ików.

WcDec kgo stanu rzeczy, na posiedzeniu, od­
bytem w dniu 9 b. m., u oh waliła Kennkya Przej 
ścicwk wnieść do cesarsko-niendeckiego rządu 
mcmoiiyał w spraayho p o p r a w y  s t a n o  wi- 
s k a  p r a w n e g o  r o b o t n i k  ójw p o 1-

k i c h  r/ N i e m c z e  oh, be/z względu na to. 
czy wyjechali 'oni «do Niemiec na. roboty w cza­
sie 'Wojny, czy też zaskoiCEoni Łam już zostali 
wybu iIiem Wojny. I , memciyalc tym wysunęli 
Komisya Przejściowa żą łonie, aby pod wzglę­
dna prawnym zrównano robt-ników ookiki-cii z 
moauocicimi, jak również by/ ich objęta w cało­
ści p-rzepisanu prawmomi o służbie ffOmocniczej 
tołlflf.śdfkiilert“). I^odkircślono praytem pizyzna.- 
nai’  rob-, ifcnłkom polskim prawa otlwolywania.-si. 
d^lGoińtsyj rozjemczych. W dabzym ciągu żarli 
IOoBtifisya ipnzojśeóoiwąi. prayiznaiiia rebótnikotm 
-wil.-kim swobody cecbistej 1 swobody ruchów", 
oraz umarzania kar nałożonych na nich za przo- 
kuaczenio' Skreślonych granic -swobody przcaior 
szeniu się. K-omisya łizejścriowa żąda, aby 10- 
botnikowi polskiemu prz3rshig'iwało praw"o wstę- 
powainhi do w"?zelkieli owaitfeęucyj zawo towyto 
me wyłą.cgając Polski e-go Zjedmoezenia z.uwcklo- 
wegd, sitiowairzy-azeii kulturalnych, oświatowych i 
ekonioimicznj-cli. Zada cna też zwolnienia robo­
tników pckldcli ód przymusu dek rolnictwa, <>- 
kreślenia charakteru kioniti'ciktówr wr tym iderum- 
fea, dkb-y obowiązywały one w\ przemyśle tyl«> 
n?11 rzemąg 3 miesięcy , w rcłnśictwfe seb§ na czas 
trwartoa robót sezcnoiwyoli. Wszellde itnne umo­
wę, zawarte do kcóoa w"ojnv, mają być torowa 
biiiohe. W razio reklaiuacyi rebotnika, polaki ego
,'7,er/ rząd j>okki, ma 'on Być zwoiaiony, celem 

.lawnotu do kraju.
Ażeby robiotnicy Taktycznie z. jtrzyslugującyel.' 

im praw" mogli korzystać, żąda Knmisya Pizo-j- 
ńoŁowa utarorzenia w Eerlinie C e n t r a l n e j  o 
ń o m i s a r y a t u  R o b ot n i ć z o g o, — oauz 
■c-mruarya/.ów okręgowy"oh w poszczególnych o- 
ks-ęgaeh Rzeszy" niem-ieek'oj. K.omiisaiyaty to 
i»cidlegidą PepaaNa.-meutciwi Pj'ac\", i posiadają 
jwawio występowania w obronie interesów robo­
to. ków p l̂sklich, 'zarównio wobec władz pnństwo- 
wyełą jak wobec ws-zi łldch Innych inatyt-ucyj.

W związku z tern pozostaje żądanie KosnlBy" 
Przejścioiweij ogramiczajiia kompetencyi Ce a -  
t ra 1 i R. o b -o t n lc z ej  N ie m i o c k i e j ki ó- 

oj psrf^aSniató jest tak szkodliwa. Nałoży ede- 
r/rać jej w y ł ą c z n e  prawo -p^^cd-ui-otwa pra- 
y . -odnośne zaś łauua założyć powinien De- 

iytąijameiłt Pracy. Te Mura pośrednictwu pracy 
)»iałj"by za eadeun&e bezpośrednio poAredaricRC- 
rde między praeodąjwcę.mi 'niemieckimi a  robo- 
toScamw polskiimi. Ponaidto winien, w każdym ■po­
wiatowym Urzidzie Centrali Itebotniozc-j Niie- 
rwiec-.kHej, tMMiiAć delegat Pepairtamcsltu prac’ . 
celem pOTw^urdzenla zawarciu uutewy pracy. .

7 {.dzania -pewyższ© jwz«>dłoeyła- Kom&ya Ptecj- 
tojowa rządionri nienueckiem-u prsoz ces. -niom. 
kiwniiisama. rządJcfwego, d-cimagaj-ąo się najsipie- 
flrara.ejsizego -'WpWawadsscotift ich w życie w drodze 
■ra'krvrdii królewskiego'. Przcdstordując pewyż-, 
izę wmroiski, Ę otnucya Pra.ejścślw.a z calvm naci- 
ćdcm v.'yraaiki. &v/o'przekonanie, żo jedynie 

aeajic6ćuwqsni(K»© tym w'nioskom możo u.rcgnilc- 
-i'iać półcienie TOO-tysięeznej rzeszy robotni'-.ów" 
i ObJków, -pirzbbyiwaiacych w paiistwiic nieanie- 
alcic-in, ku 'pożytkovvi /aarówno gosrrotllarstwsi 
spełooznego państwa wicmiecktcgo, jakoteż i sa­
mych robotników.

O z ie ó  g r o b ó w  w a j e n n y c h .
O tr zy m u j-u iy  kon .un ikat następu  jary";
Pabiyetyczny nastrój wsrystkich warst.w ludno­

ści. jałioleż w każdym z osobna 'tkwiące żywe u- 
cyucic wdzięczności wobec ćbrońców naszr-j ojczy­
zny, ujawniło się we wszystkich k jaja eh Ausisyi 
w widkodusziiycli daraclą zDoezonyeh urzez bie- 
ćlny<-li i bogatych na budowę cincn-tarzy poległych. 
O w a (powszeGGua ofiarn o ść um ożliw iła, że bonater- 
skkn bojownikom, którzy wierność i miłość swą 
na- pobojowiskach śmiercią przypiecze!owali, vy-

kurateli, org -̂jnłzaęyi przwnitwoR^yeh, idateacj sl,av !CT,'° ̂ f7‘ne 'porowe grobowce, godne pclr-
wróoih-by "P a ń s i w o  p o 1 i c y j n o da-  f ]-vch \ *dl cz.vnów- w  ol» (;bie satfej w ojdtowej
wn e. w gorsrem wydani a.

 ̂Na- ẑa k o n s t y t u cy" a z pewnością pod 
ntiojĉ hiynn w/ględein wym.aga reform, przedo 
wvcą«-bkion>., by się wiedziało, czy to jośt koin-

nybh (Wiedeń, 9/4 Caausius-Gasse), poałwatoJąey pod 
Najiżyższym. protektoratem Jego ces. i krok Aju>- 
stolskięj Mości, cesarza Kai-ola I. Z publicznych 
■/jbrórek, z przedstawień dobroczynnych w te a. trach 
; kinach, ze sprzedaży szpilek zwalniających, od­
znak i widokówek we wszystkich miastach, gmi­
nach. ’ wsiach Austfyi, ma się utworzyć fundament 
dla potrzebnego kapitału. Da więc dzień g oltow" 
wojennych w Austryi wszystkim pożądaną spo­
sobność, aby ponownie dowiedli czynem, jak głę­
boką wdzięczność czuje cały kraj dla bohaterów", 
poległych za wolność, cześć i dobrobyt monarchii.

Organizacyą zbiórki w Krakowie zajęła się Ko­
menda woj:-nowa.

Dotychczas zgłosili gotowość wygłoarenia od- - «-<>, łdbowiem zazdrosny żołnierz zranił wT5trza 
czy+ćw na ton temat pp.: .dr Kranciszok Bujak pod leni z rewolweru sv/ojego rywala w rękę, a swojl

../mendy Karkowa wyhudóy/ano ze zmzznynn na­
kładem

łtytucya., k tóra m a z a w s z e  -ziLaczento, czy 
ty lko  'w łiatytnoya n a e. z a s p o k ó j  u, a le  nic 
na^ czas wojny. Afcob rufownę koni?-tytu.cy"i w 
rtiłjwięlcrayin stylu mt-ż.n.a s-ihie jmnraśleć dopie­
ro po wr-,bie. Th -A e.zoknją nas nilniojsiz.o zada- 
n u Jezoh  w państwie prz-ee. trzy" Ia.'a rządzało 
p'!V vv b r e w  k c - n s i T t n c  y  i z. wykliiazeniem 
padam ontu. to parlam ent i rząd m ają  obcwią- 
7-ok ten rtan nilu) m llrow ić, albo usunąć, bo im - 
cizej <4>ą ezv:rniki s f a j ą  s i ę  w s p 6 1 w i n- 
n y nu , jsunków, u i oz g o d n y c h j k o n -  
s - t y t n c y s .  J ftw c jt  rarlhy, a.by na sio tak a  
w ina n ie spadla. (O klaski z praw icy).

W  s p r a w i e  K r o t n i k ó w  p o ls K io h  

w  N ie m e z e c ^ i .
CK nr- o  »> ,. R e fo rm y * ).

W a r s z a w a, 28 października. 
(ojs). Na terenie państwa niemieekhgo znaj­

duje' się przeszło 700,000 nohtników pcMddi, 
zturówuo ty-di, ktorych w"Ladze niemieckie zp- 
tozyimały w Niemioaedi w  wybuchu wojny, jak 
] tych, Lt órzy zostali tam wy wiezieni i  Krółe- 

a Pokakiego. Robotnicy ei znaleźli się niemal 
całkowicie pom, opidką prawa. Po utworzeniu 
Rady Shunn, Depn rtnmont pracy opraoutvał pro- 
jdkt schrony robsiftniików pohikieb w móstwfe 
nceaimakiern. Projekt ten zOwtai przez Radę Sta­
ny ziilw.erdzoay, Jednakże wtadzc okupacyjne 
pro; eai u tc-go nie zatwierdziły. Syte a "wa je-. 
Siniak rcĆATfnitków -wi Niemczech była i jei-it f.ik o- 
piakiasą, i,? Urząd wojenny w Niemczech

mut-oryalrym  i w ykończono  z n a jw ięk i 
szym  arty zin cm  378 em entarzy. B ęd ą one d la  
w szystkich  -tyćh, k tó rz y  tain sw oieh drogich m ają , 
uśw ięconym i nńcjscMmi p ielg rzym ek i pozostaną 
p a  wic-cizne czasy w spom nieniam i o lbrzym iej w alk i 
ludów , w k tó ry cli m onarch ia te k  chlubnie mlowe.-- 
d niła ' sw ą n iezw yk łą  r iłę -ż y w o te ą . T a  ilo ść  873 
cmeu-taw-y w o jg u n y cliiw  zach o d n ie j G alicy ! stano­
wi ty lk o  czą stk ę  ty s ią ca  po rcw Jeglyeh fren tacJi 
ro-zrzuc o®yc a gro ! 1 ow e ćw  

7.aopickewuTu:e s ię  trw ałem  utrzym anic-m  i p ie­
lęgnow aniem  tywh dum nycb i w zru sza jący ch  p a­
m iątek  w ielk ich  czasów , je s t  nader w ażnem  sad a- 
nicm . W yu iagaiiy  je  t  znaczny k a p ita k  a b y  od- 
sc-iiki je g o  zap ew niły  środki ko n ieczn e  dla s ta łe j 
kou&orwa-eyi ta k  liczn y ch  cm entarzy  —  środki, m a­
ją c e  zapobiec!'/, zaniedbanni. k tó rem u b y  te  p am iątk i 
z ezasem  uledz m u sia ły . N ależy  przeszkod zić, aby  
m e popadło w gruzy ta k  w zniosie dzieło m iłości, 
p ośw ięcono prochom  naszych  bohaterów  —  dzieło 
m iłości, którem  ż y ją  ta  .cmnern-yo w ystaw iła  sobie 
sam a św iad ectw o god ności i kt Śro ótice pozostaw ię* 
p otom stw u, ja k o  g lo śn -3 napom nienie do w szystk ich  
cn ó t o b yw ate lsk ich . O grom nego trudu, p o łą cz o n e­
go  z w ystaw ieniem  ty c i ' -cm entarzy, nie poniesiono, 
aby p rzelo tnym  p oryw em  d ać chw ilow o w idom y 
w yraz i n ie  jo steśm y  też  atkutła, że d łu g w dzię- 
czności w obec n aszych  Łm arłych obrońców  o jc z y ­
zny sp ła c ić  m ożn a raz n a  zaw sze budow ą cm enta- 
ray 'w ojr-nn}"ch . P rzeciw nie , w ieczn o ść, ja k ą  nad ać 
clieeiny tym  grobom  bohaterów , m a b y ć  w ire h  
s tro n ą  n a jis to tn ie js z ą ; ch cem y u trw alić  n ie u s ta ją ­
ce  d ziałan ie  n aszy ch  w ielk ich  Ani, k tó re  po n a j- 
p óżiiie jsze czasy  przy pom inąć m a ją  te  csnoirtarze.
Do tego przyczynić się ma ogólny dzień grobów 
wojennych w Austryi r'%ku 1917, którego iiTządze- 
nicm zajmie się w czasie od 31 października do 2 
listopada b. komitet dla opieki grobów wojtnGgi morskiej i t. p.

l i l m m  j a  j e s t e m ? . . .
Fragment poematu:

»-Me.imTgsjfeaj niźii śmierć*.
Siedzę samotny w' opuszczonym sadzie 
za okopami, wśród ryku granatów... 
tęsknoty jęczą cicho w mojej .piersi, 
a myśli w głowie sz.umią sennym gwarem...
Siedzę tu w sadzie, w dziewczęcej"noszuli, 
którą znalazłem wykopaną w ziemi... 
krasne się do umie śmieją wyszywania, 
a miękkie płótno chłodzi moje piersi 
i zastępuje pieszczotę niewieścich, ' 
tak mi dalekich dziś, kochanych dłoni 
Sioóce dogrzewa i obchodzi pęla 
jako gospodarz tak zafrasowane 
i z niemym lękiem.ogląda ruiny 
i spustoszenia w ćiuhipa ;h i sadach...
A ja — beztroski siedzę tu na ulu, 
w starej pasioezcc, spustoszonej wojDą, 
stół uczyniwszy z kraśnej chłopskiej skrzyni... 
Rej! gospodarzA chowaliście w ziemię 
te wasze skrzynio i zboże i statki, 
ubiory kraśne, pl Hna i kożuchy — 
a przyszedł żołnierz głodny i obdarty 
i z schowków wasze powyciągał skaVoy.

Smutek mnie bierze i litość, gdy widzę 
ten sad skopany, przoryty rowami, 
w którym się nasza skrywają rezerwy — 
te w pólspalon 3 zmierzwione strzechy 
i pofajgane granatami drogi...
Słońce w twarz moją zachodnie spogląda 
rozumiejące smutną duszy nnwe, 
złoci żołnierzy nagip, śii.ude ciała 
uganiających za rybą po rzece,t 
albo zwoSijcyoh z pola Cufzo snopy" 
i krwawi długie kos'lśniąco żelaza...
A kiedy" wieś już obeszło i sady 
i białe chaty w drzewiu zieloności 
osierociało, a pełne żołnierzy — 
ustatnim błyskiem spojrzało -nil w oczy 
i smutku zarflęt oświeciło w duszy"...

Kimże ja jestem — pytam się sarn siebie —- 
łołnic-rekie buty — a chłopska koszula... 
w" cudz -j zagrodzie wmjomiy przybłęda — 
t>en to—-czy jawa.-'... meszć/.ęście—czy" zbrodnia?...

unże ja jestem A.. Nie wiem sam doprawdy 
i jakby we śnie wsńóminam serc dbacie, 
dni długiej męki, trudu i szukariik^N 
wędrówki wiecznej: z zamknionego Raju. 
do nieznanego Świętej Góiy szczytu...

1

Już słońce zaszło — płoną wciąż, rakiety 
i armat granie rzuca krwawe błyski
wiatr chUuliw powiał przez grzej ty jarzyny,
a» duszę opadł lęk i ffimtek ż;rni...
Dzień się znów koikży —- a ,ik widać celu 
toj straszaiej v’. .ajay, nędzy" i r. izb oj iw, 
ai końca głodu tak duszj", jak ciała...
Son to—czy jawa?... nieszczęście—czy zbrodnia?... 
kimże ja jestem?... skąd i dokąd idę?.. 
źoMerJnK buty — a chłopaka koszula — 
w cudzej KagTn.I/ae"v1’ojeany |Hfltf)łę4a, 
wędrow&j' wi;czny z zamknion-ago Raju 
do nieznanego szczytu Świętej Góry...

Ted Sitowiezami na pozycji, w lipeu 19l6 r.
Józe.f Andrzej Teslor, legdomieita.

• 0 ! i  A t o i a i s f p a e . 3 * L ‘
CciPŁB tiregulawaiila nakładu, prosimy 

o możliwie Rgj-,vexeśniej.s7e nadsyłanie prt- 
n u teeiafy . —  W srm tk i prentiinerafy zanilc- 
szczoce s?  W' na«ftńwk*.i d zto m lk a ,

K r o n i k a *
Kcakó’v, 30 paźdwiomika.. 

Kraków bez ekłeba. Juk -się dowdadujemy, 
wczoraj piel arze nie otrzymali potrzebnych zapa 
sów mąid, ponicwęiż nadęcline wagony nie mogły 
być wyładowano (!). Wskutek takiego stanu rze-: 
.ozy", wypieczenie clileba dzisiaj jest wykluczone.- 
ludność dalej musi pościć od pieczywa.

Brak mąki i chłeba stał się w Krakowie zjawi­
skiem staljm i przyczynia się w- wysokim stopniu 
do pogorszenia i tek już nieszczególnych stosunków 
aproa.izłteyjuych w Krakowin. Czeni się właściwie 
ii.dność ma ży wić, skóro nirtomoże otrzymać wy­
znaczonych ćacyj ehlaba i mąki.?

Jak się dowiadujemy, odcinki chlebowe, niezro- 
alizowaue poprzednio, są. prz.y następnym przy 
działo chleba ważno. - O tern pickar/.e powinni pa­
miętać. | •
 ̂ O żelazo dla Galicyi. W biurach Centrali dla od­

budowy" Galicyi (seicćya llf.) odbyta sie w sobotę 
konfersneya int3re:JO’vanyęli czynników przemy 
słu krajowego w sprawie zaopatrzenia Gaheyi w 
żelazo dla celów odbudowy," kraju. W konferencji 
wziął udział delegat generalnego komisaryata dla 
gosj>odarki wojennej i przejściowej przy minister 
te wie handlu. Jest nadzieja, że rezultatem narad 
będzie polepszenie sytuacyi pod względem zaopa­
trzenia w materymły żc-la.zae' orz unyslu i rękodzie­
ła, prdoująeyah ula celów odbuuowy.

»Zwiazek dla pep erania polskiej żeglugi mor 
skiejf. Otrzymujomy następujący komunikat: Z irn- 
cyatywy kól legionowych organizuje się w Krako­
wie pierwszo tego rodzaju u nas stowarzyszenie 
pod nazwą.- »Związek morskiej żeglugi*. Zadaniem 
Z. M Ż. będzie; al zaznajamianie najszerszych kól 
z, dziejami naszego żeglarstwa na morzu, a zwła 
szcza z przyczynią jogo upadku i luedooeniameni 
ze strony polskiej, b) Zwrócenia uwagi przed9wszy- 
stkiem sfer kupisckich, przemysłowych i gospodar­
czych aa konieczność posiadania własnej floty 
handlowej, na zaetój w tej dziedzinie w razie jej 
braku *»raz dalsze tego następstwa, c) Orgruiza.ya 
pierwszego akcyjnego. towarzystwa polskiej żeglu

7. dwem 3 go listopada b. r.

t5"tulem: »Naród a inorze*; dr ludwik Kclankow- 
ski pod tytułom: »Probiem dcstęnu do morza w
dziejach Pols/D; dr Rybarski pod t;/t\dcm: » Dro­
ga morska a. samodzielność gospodarcza narodu*; 
dr Sobieski pod tytułem; »Z dziejów floty' polskiej, 
wiek XvT. i XVII.«; profesor dr Siedlecki, prezes 
j-Powszochuych wykładów uniwersyteckich*, za 
rządzi szereg odczytów o żeglarstwie.

Uprasza się o nadsydanic pism, uwag, wskazó­
wek, o-raz artykułów z tr.j dziedz.iny, o ile wprost 
w dziennikach pomieszczane ido będą, na razie pod 
adresem: »Pulkownik Roj?., Kraków, ulica Potoc­
kiego 1. 3*. Sprawy, dotyczące kas) w oś ci »Z wiąz­
ki; morskiej żeglugi* poprowadzi p. August Ra­
czyński, Dom bannowy, Rynek gł<5wny I. 36 w 
Krakowie.

Sekretarijat „Związku Morskiej Żeglugi". -
Z uniwersytetu, nazinuerz W a l t e r ,  dsystent 

uriiwcrsytota Jagiellońskiego, rodem z Obrażejo- 
wic w Królestwie Polakiem, otrzymał na uniwer­
sytecie Jagiellońskim stopień doktora filozofii.

Z Towarzystwa lekarskiego. We środę, daia 31 
b. m., o godziine 6 wieczorem, odbędzie się w do­
mu własnym (ulica Radz.iwillowska 1. 4) posiedze­
nie Tcwarzytowa z następującym porządkiem 
imiennym: 1) Dr Pychliński: '.Przedstawienie cho­
rych z oddziała ginekologicznego szpitala św. Ła- 
z.arza*. 2) Dr Laskiewicz: » Ciężkie -uszkodz.enie 
po wybucku w Mogile — częściowe wyleczenie* 
(z demonstracyą chorego)-. 3) Dr Kostrzewski: 
»W spraańe odczynu Wassermanna w moczu*.

Odroczenie poświęcenia. Komitet >?ióbka im. II, 
Sienkiowio7,a«,. sekeya ^Polskiego Związku nic- 
wislt katoiickL(di*j zawia/łatnia, że z powodu po­
grzebu L p. delegata Adama Fedorowicza poświę­
cenie sźłóbka*. przy ulicy Szlak 1. fil odłożone zo­
stało do środy, 31 b. m., 3 godz. po południu.

sGiwark.n*. Ma obecny przegląd sztuki wysta­
wy obrazów »Ozwórka« (ulica Sienna 1. 2) nade­
słano nowe dzieła pierwszych malarzy polskich. 
Akwarelo z czasów Kościuszko ryskich Michała Sta* 
chowicza wysiiwiono b‘yią jeszcze krótki czas.

Sprzedaż kapusty. Z magistratu krakowskiego 
donoszą, że K apustę  w drobniejszych ilościach na­
bywać można bo/, legitymacyj przy placu JaDło- 
nowskich; w większych ilościach za asyguatumi 
biu ca ajno wizaeyjaeg e.

Sprzedaż gęsi. óliojskie biiira aprowizaeyjns do­
nosi, żc gośi żywe na placu J.iblanowski ;h sprze­
dawać będzie w tym tygodniu zamic-t we czwar­
tek, w piątek, po 16 J\ za sztukę. :

Spis, węgla. Magistrat krakowski ogłosił, że w 
dniach 26 i 27 b. in. biiK-a węglowe wydawać będą 
fonmuarze do wypclaicnLa w sprawie spisu zapa­
sów węgla, tymczasem w nickióryńn dziclni-aeli, 
na przykład w Dębnikach i Zulanówkii, dotąd nic 
r;e arLdomo;o lakiut- gpisio, to toż strony" na. pró­
żno tracą czas, zgłaszając się po formularze, któ­
ry di. jes zez o iiis/na.

Gkąz.uje się, że w niektórych biurach niema .ża­
dnego jwządku, na czerń tylko cierpi ludność ta­
kiej dzielnicy W Dębnikach na przykład ludność 
Sue wio, do kogo ma się zgłaszać po formularze, 
albowiem dotąd biura jeszcze rie zorganizowano.

Z powodu powtarzaj a c.ych s‘ę coraz częściej nie- 
szcześFvvyc!l v,yp.sdkćv.' tramwajowych stwierdzo­
no, że winę. tycii wypadków ponosi przeważnie sa­
ma publiczność, nie stosująca się do przepisu, iż 
na stopniach wozu stać nie wolno, oraz, żc wsia- 
ńajńćji wysiadanie w czasie," gdy woz.y- są w ru- 
. .'hu, jest za! iron i-o qo, W.obo:; tego Jyrkćya policyi
Wfp. T t U i l i  n i  trura-

w 3 jo wy spocy hic postoruaki p.dieyjue, kióryęh 
zadaniem będzuo dopilnować, by" publiczność sto­
sowała sin ściśle do obowiązują oyvh przepisów 
tramwajowych. Yóimai będą ewentualnie doprowa­
dzeni do dyrekeyi policyi i ulegną-surowej karze 

Smutny objaw. O wandalizmie i zepsuciu inlo- 
dz.ic-ży świadczy fakt, jaki wy l.arz.yi się w niedzie­
lę. Jv len /. n;.tu' zynsizli krakow kich, nrzechodząc 
plantami kolo gmachu To .varzysuva Sztulc jiięk 
nyclw zauważył, że pewien chłopiec w wieku szkol 
nym rzucał kamieni "nu do biustów Grottgera, J 
Kodsaka, Rodakowskiego i Księżarskicgo, umie­
szczonych w niszach w tym gmachu. Nauczyciel 
usiłował chłopca przytezyai tć i zwrócił mu uwagę.

óbrzircanie kamieniami biustów nie jest stoso­
wną zabawką; w tein zjawiła się matka owego do 
wcipnego chłopca i stanęła energt rznie w onror.ie 
synalka, wołając: »llłodość — płoeność. Dajcie
spokój dzionku! Go wam to łzincko zawiniło!* — 
Powstało zbiegowisko, gdy/z mylnie"sądzono, że 
chłopcu stała si jakaś wielka krzywda. Na szczę­
ście przybył poiiżyar.t i y.abra-ł młodego swawolni- 
ka wraz z m teką na policyę. Zrc.s/.tą ów chłopiec 
miał także Łowarzy/są ów, którzy się szybko  oddalili- 

1’rzJ tej sposoonośń nałoży" dodać, że skutki 
podobnych opora.oyj spotkać mozca na Biustach w 
parku dra Jordana, parkanach, plulach, slupach 
I elegraficz.nych i t. d. Niestety", wszystko to psotni­
kom u Głodzi bezkarnie.

v»;/\vóz wędlin. Abraham Koni prosi o wyjaśnie- 
i®), żo rćc został y/6ulc * aresztowany" za wywóz, 
wędlin z Krakowa. Przytrzymane chwilowo 100 k: 
logramów rzędlin przez policyę przeznaczone byiy 
dla pewnej reslanracyi w Podgórzu.

Ataki szału. W sobotę wieczorom przy ulicŷ  
Siennej doznał ataku szalu żołnierz, idący w to­
warzystwie kolegów i poranił ich bagnetem, je­
dnego ciężko, 'kwóeh lżej. Furyatn odstawiono do 
szpitala. Wc.zrr tj wieczorem zaszedł wypadek po­
dobnego nagłego wybuchu szakku przechodzącego 
ulicą Basztową żołnierza; ten rzucił się na doroż­
karza i usiłował zrzucić go z kozła i odebrać mu 
konia. Chorego odstawiono do szpitala.

Włamania i kradzieże. Do mieszkania kondukto­
ra tramwajowego Piotra Hanoka przy ulicy W rze- 
sińskirj J. 10 włamali się dwaj inloriaeńęy, pomoc­
nicy kolnersoy: Herćil i Grręd/ik i skradł- garde­
robę. or.iz pościel, wartości ponad 1-0J0 te Mło­
dzieńców aresztowano, przedmioty o żebrano.

W szkole wydziałowej na placu Wojnica ginęły 
od dłuższego czasu z korytarza, ubrania uczącej się 
młodzieży". OnegJaj poiieya arosz.towała Bprawcę 
tych kradzieży, mianowicie S -̂letniego Bartłomie­
ja Czepca, tcrejan.a tej szkoły, który przyznał- -się 
do dwóch kr idzisż.y.

Haiwtel rubłatri. Za handel i wywóz rubli z Kra­
kowa aresztowani zosialk Tobiasz Scelingor i Moj 
żesz Bilbeystoiu z Królestwa Polskiego. Znaleziono 
przy jednym 2.000, p-rzy drugim 13.000 rubli. Go­
tówkę aresztowanym odebrano.

. Znpasy skóry. Onegdaj wieczorem poiieya kra­
kowska przytrzymała dwóch chłopców: łlirsclm
Lewita i Susskinda Masełdera, którzy nieśli więk­
szo zwoje skór oa wierzchy", przedstawiające zna­
czniejszą wartość Zapasy skór zatrzymano aż do 
wyjaŚDicma sprawy.

Strzelanina w Dębnikach. Onegdaj wieczorem 
przyszło na ulicy -Szwedzkiej w Dęl nikaeh do 
Gójki między żołnierzem Józefem W., ąAj&go rywa- 

jlttn Józofórn Z. Bójka zakończył;, '.-Te dość Lrwn-

z dob

żonę, która Dyda powodfei zajścia, w dłoń.

AU k p a | j a .

Nadużycia przy konfiskatach środków żyw ności.
Z wielu stron kraju donoszą o licznych naduży . 
ciaćk, popełnianych przy konfiskatach przetvożć- 
ty chirodków żywności. Często konfiskuje się bez­
prawnie te towary i naraża się ludzi na straty nie­
powetowane. Nadużycia te świadomie popełniaj? 
nieraz linikcyonaryusze kolejowi, żandarmi, a npi 
wet po.spolitacy, przeważnie na sUt-yach kolejo­
wych na prowincyi.

Z Wydziału krajowego- Ze Lwowa donoszą Po- 
i ieważ prezes Wydziału majowego, dr Tadeusz 
Piłat, pozostał jeszcze na jakiś czas w Krakowi* 
dla wy koń rżenia niektórych spraw, marszałek kra 
jowy powoli! do urzędowania zastępcę członka 
Wydziaiu krajowego, posła dra Jana Hupkę. Poscł 
Ił upite, objął już urzędowarde i prowadzi Joparta- 
moat III.

Nowy Sącz, 25 października. (Odmycie niezwy- 
. -j ch składó w nici. — Rcwizye spirytusowe).' i-

W ostetuich czasach władz*" tutejsze przypadki 
wo odkryły niezwykle składy ukrytych nici. I tak 
u droguerzysly- Kłausncrą w rynku, w poszukiwa­
niu za innymi artykułami, natrafi mo n.r ogromne I 
zapasy nici, wartości blisko 100.000 K. W ubie­
głym zas tygodniu, u kilku mi yjscowych handlarek 
również natrafiono n:v ukryto nici, wartości do  
1C.000 k. W" obydwóch wy padkich zajęto pici zde­
ponowano w "uo, zaś ukrywającym skupcom* 
wytoczono ' śle,l -.vo ł io-sądowc. Wobec- zupeł-
nego yt Nowym Sącz: ku idei, mioszkańay miai
ste z upragaisniotn. u?ją rozprawy, licząc na
to, że po wyroku sądowym zaij-ąte nici będą sprze­
dano yr miośeio i źe artyiui ton będz-io można na 
być po możliwej cenie.

Dzisiaj rano tali zwana wzmocniona komisja są­
dowa, złożona z funkeyonaryuszów- prokujatoryi 
paustwa i sędziów ślcdczycli, przy-pomocy oolic-y 
i iandarmery i, rozpoczęła grumowną rewizyę w 
iuiojszycłi skt.iiach spi-ytusu termy Kuguinda 
i Spółka. Z uwagi, żo spirytusii nw znaleziono, na­
tomiast pozostały ślady w księgach, koma gc 
sprzedano i po jakiej cenie wprost z dworca kole­
jowego. lub zaaim jeszcze spirytus otrzymane 
z centrali — rozpoczęto równocześnie doklndns 
badanie ksiąg. Rewiz.ya ta zinobiiizuwula’ w okoli­
cy biur firmy Lngldnder liurny" mieszjiańaow z ulic 
Kazdmierzowskiej i Berku. Joselowicwa. Wynik re- 
wiz.yi na razio niewiadomy.

Kielce. (Opłaty od rachaukjw w uk.cyjiia ih i re- | 
stauracyacb i. Rada miasta uenwaliii podatek na 
kou&umentów", spożywających jedzenie i uanoji w 
ąptauraeyach, kawiarniądi i cukieriiia-lijSy," for- 
,.:io oj-łiit o-i rarhunkiw, me przenoszących 10 K, 
ó proNmt, przewyższających 10 K, 10 'procent. 
Gaiaowity" uochód z tych opłat przeznaczony bę- 
uzio na cele zapomogowo i dojoroczynne w KM- 
cnch.

Bciiv,'a!ę po-vyższą zątwienlzilo generał-guber* 
natorstwo wojskowe tv i.ubiinic.

Skazanie adwokata Kęczłerzkicgo. Biuro i-ÓYat* 
donosi, że w dniu 24 b. n<. przed są-Jein polowym 
warszaw-skiego gubirn.itorstw i odbyła się sprawi 
przeciwko adwokatowi Ladwi!;omi Ręczlerskiemu 1 
Podsądnego, oskarżoiirgo o publiczne v, zyv/:mie 
do nieposłuszeństwa względem rozmorządzenia, wy­
danego przez geiietal-cułiwin.-Uara. , uiuewiTmiom.

c  - l a d  S n r r r n  ’ p 6  lt s T ‘ o c
,ó- k a z a u o :i a m i ę s : ą e wi ę z i e n i a - . '

Gakatyści a uroczystości Kościuszkowskie. Z Pc 
znama donoszą: Osławiony *Po3. Tageblatt*, or 
’g:m hakatystów poznańśldch, prz.ez tydzień cały 
zachowywał milczenie o preebd-gu uroczystość 
Kościuszkowskich w stolicy wielkopolskiej. Do­
piero w numerze ni-j.izi-rmym w irtykule ystęp- 
liym dał upute nagwyujdzoiu-j kyfacjżr Podęzaa 
kiedy rozumna część iudi.o.mi iiieniieckmj w Po­
znaniu uznała te  za obj.i’.v zupełnie-naturalny, ie  
Polacy" pragnęli uczcić iow/.nieę śmierci swego wiel­
kiego bohatera-; 1 mwet na łamacii nnejscowegr 
Oiąfauu w olnoniyśluogo,-,jg&os. Neuoste Nachr.*, pu 
bliczry temu dała wyraz, sp-os. Tagrblaft* dopa 
truje sie w manifestacji iiaro.Iow'.>-i;olski.-.j jakiej! 
prowokacyi nromcz.yzny i — jak twierdzi — trzę­
sie się i trząść się będzie z n-go powodu z oburze­
nia.

Ge znaczenie. Julian Gr a b o ws k i ,  butfówniczy 
z. Krakowa, . obecnie na ipem izek i komeuJanl 
kompanii saperów na wschodnim froncie, o tezy- 
mak za wuikiyrod EfSliz, teami j Korpueliaini. ivUJ- 
•skowy krzj"',; żasiugi Hf. kla-j" nu wstędze meda­
lu waleczności z, mieczami.

S i l i l i
p. Ludmiły Kicianki, nauczycielki w 
Niepołomicach, z, p. Edwardem Pomian 

Brzuchowskim, c. k. kontrolorein poilatkow cm, 
odbył się dnia £3 października 10-17 roku w ko­

ściele X. P- Ma.rri w Krak u w te. 9596

Józefem Sewe-Ijs ifc  p- Maryi Buczyńskiej z p.
t :ltSl iynem odbyt się dnia 17 paźąlz.iom.i-.a b.

w kościele iiatodraJr,v;n w Tarnowie.
ih. 9597

' « r-
R ep ertc  ir teatru m-ej^kiego w Krakowie 

im. Ju!. S.uwackiega.
We wtorek, duła 30 b. m,: .'Carewicz* Gabrjreli 

Zapolskiej.
Wo środę, dnia 31 b. m.: »Carewiez« Gabry-u*

Zapolskiej. f
We czwartek, dnia 1 listopada, po południu: 

^Młynarz i iego córki* E. RaupaJia; wieczorem: 
»Carewicz* G.diryoli Zapolskiej'.

W piątek, dnia 2 listopada, po poliulnni: »Mły- 
r.arz i jego córka* E. Raupacha; wieczorem: >War­
szawianka* i >8ę-l/iowie* 8t. Wyspiańskiego.

W sobotę, dnia 3 listopada: ->Carewicz« Gabryefl 
Zapolskiej.

R ep erto ar m iejskiego tea tru  ludow ego  
w K rakow ie .przy ul. Rajskiej.

We wtorek, dnia 30 b ni.: iNarzeaz-ona wiike 
brania*.

We środę, dnia 31 b. m., po południu. >Przekup­
ka warszawska*; wi -czorem: »Piękna IJel-eiuu.

Wo czwartek, dnia 1 listopada, po połudnłi 
»Glejt«; wieczorem: * Pawio piórka*.

W piątek, dnia 2 listopada: j-Glejt*.
W sobotę; .Ania 3 listopada, po oołulniu: *Od- 

ludki*; wieczorem- Konfederaci Barscy*.

Zmarli:
Radca ces. Albert S a m u e l  y, właśc. dóbr w. 

Lwowa, członek" Rady wyzn. izr., s marł dnia 19 
b. m. w Wiedniu w 56 roku życia. Zmarły osierodF 
p. Emę Landainiwą, zonę tutejszego lekarza dm 
ifartó Lć-niaum 9572

oiowym zespołem orkiestra!nym pod kjerownicfwoa 
ulubionego skr/ypka - solisty

»4g tó a r -w. i Wir Jihi -eodiiassta ńs pstediuu eto Ecdzirw 6 - - 7  A od Q w  nocy uczni~ szkoły mistrzów Wiedeńskiei Akademii muzycznej"
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E
v Wieczór Schuberta. —- Emil Ssoer.

Kraków, 30 pató-Mernikit.
Muzyka Schuberta przemćaiła do naszej publicz- 

-lokń. Trzed z rzędu v. :eozór. poświęcony jego 
twórczości, zgr< madzil ■% „Kolegium y ykbuiów 
taukowych'1 za-owu tłumy. Atrakcyą tył występ 
y  Aleksandry g z a ' I r a ń s k i e j .  Trudno wyobra- 
fcć fojbie lepszą interpretację pLśrni Schubertow- 
Sfeiej nad tą. Którą daje p. Szafrańska. Zwłaszcza 
♦s piceiK, które odznaczają się dramatycznymi ry- 
Sami i ekuplcoą powagą mają w niej knalną wy- 
konaiwicsynię. Toteż dreszcz grozy egami tł ełu “ha- 
caów. gdy rozlegały się Jźw ięki pi And ,,T<k1 umd 
das Mauehesa11, „Der Doppeigangert* tub „Erlkó- 
cag“; pitóni z xr.igiczi.cgo cyklu „Wiuterredse** wy­
wołały szczere wzruszenie. Artystko rozwijała 
wszystkie zalety twej niezwykłej interpretacyi: a 
więc niezrównaną dyle cyc, fenomenalną ekalę gło- 
ra, eułtelne frazowanie. Kie ulega wątpliwości, żfc 
f  Szarańską która w sezonie operowym budziła 
ogólny podziw jako przedstawicienka głównych 
partyj, zajmuje jako p i e ś n i a r k a  u nas maj wy- 
bitreejsBO nricjs' o.

Tłumy -wyoełnily salę „Sokola11 na koncercie E. 
S iu  era.  Jest to jedna z takich firm wstód piani­
stów te roztpisyrvajiie się o jego grze, wydawanie 
jakichkolwiek krytycznych sądów joet bezprzed- 
suotówfc. Sauor — to potentat klawiatury, to per- 
eonifikacya lekkiej. powiewnej techniki i elegan­
c ji  gry. Gra- Saaeia — to wzorowa lekcy a inter­
pretacji. Toteż zasługę ma Krak. biuro koncert, 
ta sprowadzenie tego pianisty do Krokowa.

Leez mńijo niczawodny-ch korzyści, jakie słucha­
cze z koncertu wynieśli, nie brakło niestety i nega­
tywnych momentów: Zachowanie się samego wy­
konawcy wywołało niesmak i obniżyło a; ty stycz­
ne wrażenie gry; o. Snu er owi zależało na p u n k- 
t u a 1 n o ś c i. Owszem, chyba żądanie zupełnie u- 
tasadmone, punktualność — to rzecz nader chwa­
lebna i Cenna. Ale zmienia się kąt widzenia, gdy 
ftię t&waży, z jakich pobudek płynie tu punktual­
ność. Oto płynęła ona n. p. Sauera me z ooczucia 
punktualności, ale widocznie stąd, *>y na czas zdą­
żyć jeszcze! zaraz po koncercie do pociągu po­
śpiesznego Niezawodnie to były pobudki p. Baue­
ra, gdyż grał tak jakby szło o rekord pośpiechu; 
niemal bca dłuższych przerw, konieczny:-h w sali 
korteortowej z najrozmaitszych, zupełnie zrozumia­
łych ptryc/yn. I dlatego musiało nastąpić to, co 
Basiąprjfc: oto, że publiczność się spaźniala i przo- 
Bziiadziić musiała wykonawcy. Zrozumiałe jest 
znierserpiiwieni-e wykonawcy w takich razach, Sie 
Są łsten  i granice, w jalrfch może cn js  okazać, 
gdyż w przeciwnym razie może dojść do przykrej 
fcolizyi z pub’;1cz.tK)ścią, Gdyby zresztą siło mu tyl­
ko o wzg" dy artystyczne, o bezwzględny spokój, 
konieczny dla artystycznego wrażenia; tymczasem 
ndo o p), jodynie o jik  najszybsze odrobienie zada- 
łaa, za któro Kraków okłada uieproporcyonaAme 
wMkie ftyragrodzonie. Arty-ta, który pragnie, by 
go traktowano jako artystę, nie powinien wystę­
pować wobec puolioznośei w roli p r z e d s i ę ­
b i o r c y ,  któremu przyświeca tylko jedna ruro] — 
materyainbgo wyzysku swej sztuki.

Dr Józef Reiss.

irycń rękach. Na?z teatr by! w tem szczęśliwcm 
połozr-aiu, te znalazł dwoje artystów z młodszej 
generacji, którzy dźwignęli to -zadanie z uaj^el- 
uiejszem ̂ powodzeniem. P. Węgierko gra roię ca­
rewicza wybomio, z, siłą uczucia, z podkładem me­
lancholii, przesłaniając ją dzikimi wybuchami de­
spotyzmu, wrodzonego dziedzicom korony. Duży 
talent artysty i iutuicya pozwoliły mu stworzyć ro­
lę teatralną w wielkim stylu o subtelnej, pcłńej 
artyzmu charakterystyce, która pozostanie popi­
sową w jego repertuarze.

Równy stopień uznania zapisać należy p. Alaj- 
drowiczównie, która po raz pierwszy znalazła spo­
sobność w wiełrtei roli rozwinąć bogate zasoby ta­
lentu, uprawniającego młodą artystkę do podej­
mowania ezoiszych i oupowieoziałniejszych artysty­
cznych zadań Wdzięk naiwnej szczerości, prosto­
ta i uczuciowość stanowią podstawę artystyczną 
pojęcia roli, opracowanej i zagranej z najpełmej- 
szem powodzeniem.

Epizodycznie w jednym tylko akcio przesuwa­
jącą się postać cara (Aleksandra III.) wyposażył 
p. Sosnowski przedziwną siłą charakterystyki, peł­
nej akcentów dumy, grozy i melancholii przed­
zgonnej. W roli wielkiego księcia Opiekuna i wy­
chowawcy carewicza p. Żytocki dużo pierwiast­
ków charakterystyki, brakło mu tylko majestatu 
dumy i dystynkcji Bardzo ładnie zagrał p. Szym- 
borslc rolę starego kamerdynera; rola ministra 
dworu spoczyw na w mtynowanych rękach p. No­
skowskiego.

Wystawa »Carewieża* i reżyserskie przygoto 
wanie sztuki wykazywały duży nakład pracy i sta­
ranności ze strony p. Zelwerowicza. Paradny uni 
form carewicza przypamiuał czasy efektownych 
1 kosztownych wystaw z okresu przelwoiannego. 
Dysscnansem atoli oyły poilaeie i stroje kornpar- 
sów — lokat w akcie czwartym przy uroczystej 
scenie prezentowaniu carewicza i jego narzeczonej
ludowi. * ~

/,ainteresów nnie publiczności sztuką i jej wyko- 
naruei 1 znalazło wyraz w żywveh dyskusjach, 
piowadronyc.h w antraktach, oraz gorących okla­
skach., jakimi nagradzano tu wór i grę piirwszo- 
płanowych wykonawców. W. Pr.

rrMS im im  m & e f s k f e g a ,
„Carewicz", sz-foka w S-ch aktach Gabryel! Za 

— hj pel.-kicj.
"oprZi-o-.oo 1 wułkliii rozglosetn, j,<k; afuszane 

prz/j>sda w udziale sztukom, (łab ry cli Zapolskiej, 
{Kreinit-ra „Carewicza** przesunęła sic w  s-otote 
piiA?i naszą scenę, budząc u publiczności gorączko­
we ocsokiwaiHe nowej rewelacjo talentu autorki 
„-amitepro**. Może właśnie dlatego, że oczikiwania 
Ły ly wiebr.ie i skakt wymagań podwj-ższena, „Ga- 
rewicz“ — jako"sztuka utrzymana w odmiennym 
etylu 1 rcWnajii o i pmprz-ediiich dzieł scenicznych 
Zapolskiej — mmio piętaa niepospolitego Udeńtu, 
cic ze wfizy&tidmn zadowolił tych, którzy gpodzie- 
Wali aię dzieła w otrząsającego efektowną sceniczp.ą 
dtcyą 1 kunsztowną, rak w „ranuyn>“, intrygą. 
Intuicja ZapoDkic-j w sztuce tej wkterowłła się w 
inne sfoiy artystycznej kcnccj-cyi i'Siwo-rzyla dzie­
ło przepojone hiyzmem i uczuciowością, rzucono 
*• ti0 bistoryczno-obyczajewe etosunków na dw-> 
we róvsyjsih.im, Z) skandaliczno-obyczajowej kro-ni- 
k . <lworu carskiego zręcznie wykrojony fbraz sce- 
tua,ny rozta-.-z.a w 3-t’h aktach żałosny- los carpyci- 
C...0, ktorc-mu kama,ryła (iv, crslia, pragnąc rozerwać 
eu\viJowo zblariownn, go i znudzonego atmos-ferą 
dworazazyzny uzimlzica korony, jiodsuwa gwoli
* arywki mioiziutimą baictnicę czeikieskę. I oto 
hi sloty ę togo romansu, ukazaną w kilku fazach ro- 
e-ąctgo z obu stron uczascia, rozerwanego w końcu 
b utai nie z chwilą, gdy r.aciciaodzi konieczność hi 
statyczna żuroezCnia caiewicza z Księżniczką krwi, 
tikazojo nam Z; polska w cyklu ładnie kreślony cii 
obrazów, y.ypeliitony ch dosadną chara.kicryslykii 
łiworu c laskiego i ta lego .szeregu figur doskonale

fi 'nfcrziC r.ych. I  lub ton y  p rz e z  autorkę „Tamie- 
temat, malowania, s to su n k ów  rosyjskich, zu.i- 

) 6i tu  wdzięczne pole d o  rozwinięcia o b ra zó w " i 
C4-izodów niezmienue zajmujących, mimo że nie 
związany.ii j-iluclitą, prawidłowo rozwijającą się 
akcyą scenigzną. Kośćcem sztu k i jesfe jcdrlik nie 
sita clra-r iktęijssty lrt._da!& ]>sychologia t bu giów- 
njch pcsiaci Łzt-ukj, 1.. j. carcv. icza i jego kochanki 
Eoai 1\\ anowny, wycicniowuiych p o  mk-fcrzowsku 
t u rażunych w u lej sde i -prostocie ruzwijającegr
* ,ę , icsuda. Kessta figur to s t̂stfaż. służący do wy 
pcl.iiienia tła, na kiorern nawet takie postaci, iuk 
śnuj.p-.y się po komnatach zimowego dworca, 00 
bory u ; g;y . gar. lub nunistor dwoni. maja, charak-
terrigur cpj-> • dyczryth.

Ale mima szr-zupiej i skoncentrowa.npj akcyf, 
...Carewicz*' interesuje zrocznem ujęciom pomysłu 
1 sposobom przeprowadzenia tegoż. Btyakotłiwy ta­
lent Zapolskiej rozwinął w tem nowo walory- w r<w- 
wbńcciu pjg-pyaktó cburakterystyki carewiczu, 
i on znudzony pami.jącą dookoła siebie puslk-ą i 
bozdur-7.nosdaf otoczenia młodzieniec, dojrzewają­
cy duchowo pud wpływem silnie rozbudzonego u- 
czucia do dziewczyny z ludu, trafiającej mu do ser­
ca. awą prostotą ,i szczers. naturą, jest niezmiernie 
o.ckawą posta-ią. inko figura sceniczna w calem 
poprowadzeniu charakterystyki duchowej. Po- 
do nuż Sonia — miode. pełne temperamentu i 
świeżości u,-7,ui dziewczę, rozwija na scenie cały 
czar młouusoi, całą silę porywów młodocianeŁO 
trrea, % .-.torego promienieje na carewicza sita 
przeistaczająca całą jCg0 dzika i brutalna naturę, 
fe dwie pc-staer będące osią- sztuki, skupiaią 1 a 

• o b ie  wszy.-rtde jasne promienie talentu Zapol kiej 
tąpetraiając sztuce wartości trwałe i tnui do v>  
wodzenia.

Drugim niezbędnym tego powodzenia warun- 
jest, aby obie te role znolaziy się w powoi'-

sfc&i Eta Ufe 18i?aifm
— Dwa pwkne podręczniki szkolne. Nakładom 

Książnicy l oiskijj TowafHysiw/T^tuoikycfcli szkół 
wyższych we Lwowie, wyszły dwa podręczniki, 
bogato ilustrowane i wytwornie wydane, a -niano- 
v kie: Tad. Sinkr: »Wiązanka wierszy* i innych 
elegików rzymskich z JO tablicami mi kredowym 
'napierze. Taoiice to za.poznaj.ą czytelnika zc sztu­
ką hellenistye.zjffl| Drugi podręcznik ks. Szydelgl;i> 
^Dzieje biblijne Nowego Przymitrza «, przynosi dłu­
gi uzereg piękny-eh roprodukcyj najcelniejszych ar­
cydzieł malarstwa religijnego. Szczególnie uda- 
tne są reprodukeye dzieł Matejki, Grottgera i Sta 
chiewicza.

— Leon Su’ima-SnIkowskf: >Z& wspamnfeń sta­
rego weterana. Pod Cz-irnikiera 20 marca iS63- r.* 
Warszawa, 1917. '
Zdarza się, so i późna starość potrafi % popiołów 
wspomnień rozdmuchać iskry, pełne żaru i złączyć 
JO idoowo Z  chwilą współczesną. Oto mamy p rz e d  

sobą udatne rymy starego wotciaca z roku 1863, 
który 80 roku życia wskrzesza z zamarh-eu 
•wrprraniań i przeżyć własnymi jeden z epizodów 
1853 roku, bitwę p -d Czernikiem. W bitwie tej 3d 
tńwsrzyszów'.Suikowekięgo z rylacj str; ży paitci 
w/, .j.a (OzciTkowskiegij), wziętych "te ui-.wnii. le­
gio trupem pod .bagnetami żoidaetwa, 
cudem oi-.alał. Z tem większom

C a s a r z  d a  a r m i i /  X
peb a  k. Btnca ko?vsp») *

Wiedeń, 80 paźu-ziemniu,.
»'Wian'er Ztg.« ogłasza:
Jego Cesaraka Mość ra-czył wy-dać następoi- 

fife f nozlkaa do armii.;
V? twardych walica-di moje diziełńe wojska 

westpćł z  wojsteumi sprzyari' rt-zonymi w kilkr 
doiaoh cńiąignęly świeune sułdoaoyt

Radośnie wzruszony, wyraćaioi moja najgo- 
rętiszą wdzięczność wszyisitkim 7,a ich świadome 
«.-.elu i ho-haitensik-e -zaiclioiwanie się w ciężkich 
waikaich. i wypca 'iaidam moje imjznpełmejszc 
Jtzmasiie wSzysftfldm idowódcom, iwiszystkiń) ko- 
meinidantom i wsts-ytifekn wojskc/tn.

Z Bożą rpounocą dalej!
Sdedaiiba a 21 ipaidaiemiJca 1917.

K a r o  1 m. p.

laytteh! pjfiM ns ziemi alśsnlej.
(o.8ł, o. k. iliur» k»fnfpĘ

Wisaeń, 80 (paidakanika.
(Dnia 29 .pętiż«3fe’ernika wiceacrenij. Pochód 

naszych wojak w równinie włoskiej postępuje 
pomyślnie.

rL-.tA Wiedeń, 80 paździeraiikn.
Wojenna kwatera prasowa, wieczorem.
Atdik sprzynraarzenyeh sił atusiła'OWv'ęgitrskic:h 

i Memieiefeiełi także w ciągu dinśa dzisiejszego 
szddł niepowstrzymanie -naprzód1 i przerzucił 
wąlkę od prz.-łęczy Plocken na południe od 
fii a u ten ni do morza w lwiej części ua teren 
wioski, a ludność naidgramiegna Kairyattyi i Kra­
iny etugjełnśe wy swiohcdtził z potd działania- orę- 
ża flioipnzyjaicielslkieigon. Oidwró-b odbywa woj­
sko Włoskie częściowo jknż iprzeiz heiz'd;rdża góir- 
•«aio, jr; /:ez co izwlęte/.a się nasza rtdobyaz i li­
czba jcńcó.w.

Esriin, 80 pa-żdziernika.
(Biuroi Woila w-isczorem.) W olektórych odl- 

‘tóafcaic-h fPu-u-Uu ftajałryjs-kłcgoi i nr. Chetoin des 
Daane  ̂ -ziiacz.ny ogień działowy.

Na v,-chodzie nic waineg'0v
Na frcncie włoskim dckrc postępy

R o z r u c h y  w s  W i o s z e g f i .
Zurych, 80

V? tnnarttaoh górno-wloskit-di poswsłaJy nepo- 
ko je, któi-ych rząd nawet przy pomocy' wijska 
ule może -silnmk-.

W Wfcuacyi, ficiyoianle, rioroncyi i Fiaccn- 
cyi egiaszono stan zaosirnonggo okleżettia.

W R.-iyirJe i Genui odbyły się [rurowe nagoi- 
festacye pokojowe.

on joden 
rozrzownionieni 

czyta się dztś tę gawędą, gdy po ziemiach polskich 
rozlegają się nazwy taftiefi :róejsc.owbś i, jak: Ro­
kitna, Maniewicze, Konary, Alolotków, Łowczó- 
wek, opromieniono rdi.vą bohater:,kich walk dzi-
siejszycii \vojowniic^w są itTiwc- narodową, ri'yni 
mianom jak (lalekio smętno echa \vt. 3rują r.azwy 
niezapomniane i zawsze sercu polskiewu drogie: 
UŁornik, Węgrów, Kobylanka, Stok Lacki.

— Kg. Andrzej Muszno: iSyn człowieczy«. Kra- 
,.ów-, 1917. Str. l i .
. ■̂4v°rt licznych i stale mnożących się.książek 
1 ^jdawdiCtWj ZrC;jmttjpr ’.ydi ideo,w o problomem
w-ojnw książęczita ks. iiuszny zwraca uwagę ze 
wszech miar oryginalnem stanowiskiem autora. — 
Z punktu widzenia religijnego, zo wskazań nauki 
Chrystusowej, snujo on program, pa;yfistyxzny, ja­
ko najlepiej odpowiadający pragnieniom dusz i serc 
ludzkich i dążeniu ludzi do szczęścia. Ten ideał 
szczęścia, wallug pojęcia ks. Il-aszno, zatraciła 
ludzkość w zupełności, gdyż rcligia port.b, w służ­
bę siiy brutalnej,'gwałtu i pnannocy. w służbę zło 
togo cielca, poświęcając dla tego celu wszystko, 
nawet godność eziowtaha. Autor w wywodaeb 
SMyeh, wskazujących na filozofię chrystyanizmu. 
jako najcenniejsz.0 żroilo wskazań, posług.ije się 
nierzadko ironią, opowiadając n. p. o roisyi Krzyża 
kow na \f aa, odzie, I u .1 zapow; al.ij, 1 c ^odkrycie 
jakiejś wielkiej prawdy* o której na razie mówić 
nie chce. Z  całego nadto kaznodziejsidego tonu 
bioszury przebija teudeneya retor-natirska ideolo­
gii, trzymającego się wskazań ewangelicznych i w 
nieb szukającego źródeł prawdy i objawień mą-

1 ści. V/ pewnjrch ustępach książki przejawia się
c 1 ncg.luj i, powno, oflehylanio sio <>d szablonu 

wsaazań, przyznawania fe-tnioria jcrtitej i p j samej 
prawdy we.wszyci;ich rolig&Sh i'kośćiolajii. Zwią­
zanie tych uywodów z 'pogiąłem na toczącą się 
wojnę, którą autor nazywa panowaniem Antychry­
sta, kończy książkę, która jest jedaem. z cieka- 
w»,.y :h zjawisk w zakrosi  ̂ literatury polityczno 
religijnej i filozo[icznej. '

Wznowienie >Przewo»jnika Oświatowego.'. Za- 
r/:id główny Ta.wrt-zy :t,vi S/.koly Ludowej wyda! 
w tych dniach piorwazy numer swego organu. 
»PrzewodiiiKa Oświatowego*, i! --bikcy ą objął zna­
ny profesor historyi IiLoratury w k;;’kowskiin nni- 
worsytocie, dr Tadeusz Grabowsld, cz.łok k zarzą­
du głównego T. S .  L. Nnm r pierwszy zawiera: 
Tadeusz Grabowski: »Zftsady wychowania Ę omi- 
syi E-dukaeyi N:*.rodovvej i ich d udosłość d!:i doli 
dziełojf.zoj*. .Stauiił. Giąbhteki: »Kola Towarzystw 
oświatowych w' o Lodzeniu okonumkznem łiraju*. 
ąLkolaj Rudnicki: »0 rocznicy Konstytucyi 3 Ma­
ja i T. s. L.«, wreszcie początek wydanej w r. 1778 
przez Antoniego Popławskiego pracy pod tytu­
łem »Moralna nauka dla szkól narodowych i re- 
cenzye z » * uzeum* i »Szkoiy Poiikiej*. cPrzewo- 
dnik Oświatowy* wychodzić będzie raz na miesiąc. 
Prenumerata roczna 10 K. Aires. T. S. L., św. An 
ny 1. 5.

' _  Nowe książki:
Kazimierz B a r t o s z e  t v i c  z, >ICości uszko

i Racławice*. Kraków. N1! lidem księgarni J .  Czer- 
necłdego. 1917. Cena 2 K 40 h.

IV łodzimierz T e t m a j e r :  »0 naczelniku Ko­
ściuszce i polskim chłopie*. VvTarszawa. Nakład 
Oebśf:iii6r,a i WdJffti.

Ob ady ktey panów.
lei. c. !i Hiuia RiTc^p.; •

Wiedeń, 80 paźdżieniilką:.
Wcz-oa-ajsze posiedaemi© Izby panów ocwo- 

raył prezydtsn.t 'przemAwieniom, iw kSióresn -wska­
zał na radfoss-T* wiadomości, ntwłieJiod̂ dpce ® £ros> 
pol uidTii-o vr o-z atełi ud-ni eg o.

Dr ij r a b  rr, a y e r postawił wmicR-ekh iinic- 
Tiiem e d mórz o,n ej koroisyi ąwtuwnicai-o-.ptóhty tst-
nej, aby spraw okuLiu.e' © >p -j,©k<caicJi uyta wy co 
d*tr rewuzyi wy-roilców, wydsisych przez sądy 
wr>'S(it©we, n-sta.wy o ułożeniu list sędziów-pway- 
sî oityic-h i ustawy, ©cklą.jącej osoiby cywilno w 
wyjaifcewych raeaieh pod- sądo-waiii^wo- -wojsko­
we; pobawić np forząit/fciwGK-iemiytn tl-zis:-ejSEO- 
g’0 pos-i.odTc-iiia. W.nffl&afc- 'pezyjęlo-.

Ks. L -ryd^ u  L  o b -ko w i t-z uzasadniał- sta- 
n-owisiko: ko'nsemva.t.ynvnoj wiałkiiej wtasnoeci, 

ż-e atironnLiteyo- jego i daiś aawaicza 
ceatiauisiiycme ii^ąidzcuuu Austryi i jcsit &ilenie 
Ipr^Gjjarity ®a Bysitenn tt-em jest. niet-zcEi-śliwry, 
-dąży --więc do Eanteiy f©doraJMyJCEnej tych st.o- 
sunkó-w, naturalnie w ramach mcma^cłiii i -wy- 
łą.-ame o  wln&njyh siLocli '-pansiwa, odpierając 
jak oapbamdszicg stanowozo ffe e lk i iwipłyhr z po­
za grani&y. Kotismraityiwiua .wiełdca: "właKiaosć 
fcmv;i ąn-zy jedności i niftpodizieJności Ozecłi, ja- 
kctai; prey -pclDcra upraarnieniu obu narodów 
Ikraj zamicsizikują.cych, i jesib silnie przeilcccmŁ'!, 
7. ©"'uij ĵjujowain i tkwssgjyi sipoinycłi w Ozochacłi 
■da się asią.gnąć w .d-roidt/.o wrzajeniny-ch uSąów 
między ątrzcds-Ła-winielanii obu ■narodów.

Dr Bńińsld o sprawie polskiej.
Dr B i 1 i ń s  e  1 wygłosił idiuasizą wysoce po- 

lityiCEną mowę. PoamEteyT nr ni«j najpiorw kwe- 
styę p.ok;-yarania sjpraw połL^ią-jiyeh -pracz 
stpirttwy g-oBporlaiTL-t.fi', j-alc to: c-ayui prezydent 
mi-ni-sfcł-ów. W  ten sposób saitacya 6iosunkótv 
politycznych w państwie, wzgiędnie, w ąmia- 
mciL-cie, nie jest anoaliwrą. NasłĘłpnie przewzedł 
dr Biliń-s-M ido spraw Ekunisowiyeh państwa, wy- 
■icrziują.c, z wlmściwcim solii© znaiw-stwem, iób 
srbrany ujoimn-e. Potem, totoiówii stosuncik pratwny 
Ga-Iicyi do ,-pańsfc-wa. Przedstawił etsn&iyisfeo 
Kola. za.- rządów Sl.iirgkha i (.Tunifą wroisscio wo 
wl:rśr.!r.vyui’ AwiwH-e praeds-lawlł hklc-iyę w;yo- 
jTębuionia Galicyi,. rnzc&zccil .naBiępriic do rzą­
dów ga-hkicitiu -d rai Seidłera,, m a t a  roawiti.jł 
■.poglądy 6woje iną spira-wę pokoju. Mom-ę s'w>ją 
zakończył dr. Biliński luutóępaijacemi słow y:'"

Taikże oaród polska pa-agnic pokoju. Pod­
niósł on. w tej wojnio ntoid więlosze ofiary z 
krwi i mienia, nD .irtie^ narody. Kraje polskie, 
z wyjątkiem zatenoJniej eztył&i Galicyi. były 
widownią w;..k najslraisąiiiOjSKych. Gruzy kra­
ju świadczą o  lesn, J«Me fcr< .j pomiósł ofia-iy. 
A iprzytmi -ni© po-win-n-o się mówić, tylk-o- o ppi- 
s>kńdi Legionaca, ale paimię-tań i o, łu-ociach I 
milionach tych polskich żołnierzy, na których 
można- r.ię było -zdać, n htórzy 7. największą wa- 
lecznljcią tuli się w  uzeregach armii austro- 
węglerokitj i niemieckiej za inłe:-r;Sy mocnrsfw 
centralnych. (OtóWśki łayyąich .pols-kieli).

Jet/.eli sprawowdaidc*1 się, dlaczego na­
ród polski nie urządzi* powstania, aby p̂ iimódlz 
.państiwoin oenitralimn, tu fąowioai suzaiac®: że 
ąznzy dziaiejszeim -uzbrojo-nai n’ & Tn-orna, wym?,- 
sać, sliff naród z igoicim1’ rękami, girtiicni się na 
niepyzyąja-eicla. Byłoby to- samobójstwom naro­
du. Tego nikt nie może wymagać, ipjnmit-j 
zaś to pańsf v.o, -któi-e> patom non naród chcia­
ło nazwać swofcn *prayja:cielfem. Byłoby to a1'- 
pelaą ruiną narodu i szkodą dla snpicairal w cen- 
trałnyeh. Mtóćaatstiwć to niczego też nie uczy i- 
ły, aby wywołać zoa^amlswan© .poiwstame. 
Zresztą Legioąy ucialeśni ją te ideę, która nie­
gdyś wyrażała, (się w powAtariiaich.

Mówca nio cb.ce mówić o .ciężkich pracjśćiaich

aiaxcdh -pcMd-agm, bo prz-eó- 4S g-ofcSzi-nami reta- 
ntłrtdioaoi Radę regencyjną łCrół.ostwa Polskie- 

4*o w zastępstwie przyszłego króla. Naród pol- 
‘stkJ w ciągu 150 lat urządzał wielkio. krwawe 
•powstania, i ponosił wielkie/krwawe o f i a r y ,  ale' 
nigdy nic wałczył o nic mniejszego, jak o 
zdobycie państwowości. Jeżeli sprawozdawca 
wskazał aa. łaskawy manifest obu aiaczelTiycch 
konre-ndaintów, wydany na początku wojny, to' 
mówca sauważa, że właśnie dlatego, ii w tym 
manifeście była; mowa -o *oewoboo-zc-niu* a nie 
o- państv.To>vcśei, 1 dnGść d-opatezyla ś;ę Tóżni- 
ey międizy tą ernnnćyęucyą a aną.iufcst,eni w. ks. 
Mikokaja, zapowiadającym uf-worzenie pańetwa 
ipotekiogo.

Ta sprawa, dzięki Bogu, znikła. Dzięki zwy­
cięstwom państw centralnych, okupionym tak­
że krwią noiską, i dzięki mądrości obu państw 
centralnych, utworzono państwo polskie, ustay 
no winno ITugencyę. która oznacza utworzenie 
camodzielnego, suwerennego państwa polskiego 
z samodzielną armią polską,- cpaTtą ua zasadzie 
ogólnej powinności wojskowej, a nic na zasadzie j 
zaciągu, jak dotychczas, i opartą fu kadrach 1 
tyx-h polskich Legii nówn którvch męstwo obaj j  

monarchowie zuwsze uznawali, a kfóie-w osfat-i 
imn czasu (tek--mały jeszcze większego czynu, te; 
niż waJec/.ne wytrwanie wobec nieprzyjaciela, i w 
bo Legiony’ zdołały własnemi solami usunąć się 
od wielkiego niobezpicezeńsKwa wpływów poli­
tycznych i dały się p(.prowadzić, jako nienagan­
ne wojsko na front.

Dwie -wielkie sp.awy polskie należy roz.wią-, 
z.ać: ustaleni z granic wschodnich odpowiednio 
do tiradycyj dz-< jowyph i naturalnych potrzeb 
akspanź.yi narodu polskiego, oraz sprawę przy­
szłej dynasty i. Polacy spokojnie i z nadzieją 
czekają rozwiązania obu tych spraw. Nie po­
kładają oni ufności w kongresie pokojowym, 
chociaż naturalnie sprawa polska, jako obcho­
dzącą- rozn^ .państwa, należy przed forum kon­
gresu' pekojawegu. Nis-poaladają ufności w pań­
stwach koalicyi, klóte^Polakom zawsze czyniły 
Avićllvćc teoretyczne obietnice. Polacy zdają so- 
bipi sprawę z tego, źe faktycznie te państw-a nic 
dla nich uczynić nie mogą. Ufamy państwom 
ceRtrałnjun, któro wykazały, że mogą wiele 
rzeczy zdziałać (2vwe oklaski), ufamy im, -wy­
chodząc z założenia, żc interesy narodu polskie­
go są-na długi ezss połączone z interesami obu 
państw’ centralnych/ Pokładamy zwłaszcza uf­
ność w młodym cesarzu, jako głowie sławnej 
dynastyi, której myśl dziejowa zgadza się od 
stul boi 7. naszą prastarą ideą Jagiellońską pań­
stwowego w-s poi życia wolnych narodów. Gło- 
sorrać będziemy za budżetem.

Dalsze praeinówifui?..
Dr W c i s k i  -r c  h a 'c r cmawia sprawy miast 

i Rfcfei nięmicckielh,,podkreślając potrzeby sa- 
nacyi icli finansów.

Dr F o r s t  peicmizcwał z opat&m Nelmerem, 
ss.anęwKzo odnieirając twierdzenie, jakoby rol­
nicy czescy śwhtdook uąanwiati bierny opor 
w rliOBUi-wie środkóiw żywności ą w ten sposób 
sz’1 koatecyi na rękę. .Nie należy składać winy 
na chłopów -czeskich,. 1-ecjz, ubolewania, godne 
■ebi-awL-y należy .położyć na: karb węgierskiej po­
lityki separatystyr-znej w gosipedarstwie. Co 
się ty&zy aorawno paustwowe-go oświadczenia 
Z.wiądk.u eseskiego, te- nie jest w »  nolit.yranem 
rtruoYiiima<. Świadomość narodu czeskiego-, że ja- 
kb państwo, sannidiziełne, iprzyńączyło eię do 
habsburski ago związku państwc-wegn, rdgdy 
.tffe ŵ nnaaTa. w serca,ch ną.rod-u. czeskiego^

Dr B a e r n - r c i t h e r  wita- mowę hr. Gzer- 
n-ina, .wyigłcszcKia w Budapeszcie, Należy trwa 
■przy iu.ei pokiLrju, ale -umi-eć także trzymać si-ę 
zdała od1 tej .idei, i nio efarawywać pokoju 
ironra.yjaicielowi, który nie chce o nim eWtszee. 
Giwidaile i Uu me. silniej oddział:’,ją, niż •naj.w.ięk- 
■szo mowy’ .j-okojowrą. ’  F i  owca p-oleniiizował 7. 

Forstom i przomawńał za rokciwaniaam. «ged% 
Y.'3ini uiiędizy Niamicami a  Czechami. Zakoń­
czył naidżieją, że fonmuila -wspólżywia «to. naro­
dów fluistiryircikirth. jodn.ak się adffiąiMe.

łbzemawiali na,aepnie> ks. ,Sobiwai7.enbexg, 
Goli. lir. Dominik Ha.rdegg, radca, dworu Weis- 
cirselbaum. radca diworu Wottstcin i Keimor 
poczem d^kusyo przerwań o. Następne posie­
dzenie dzi-̂ ia-j a 11 Tano.

nńsfier oświaty, że dzień 3 listopada we wszyst­
kich szkołach średorch i innych średnich zakłar 
dach naukowych, tudzież w szkołach wydzia­
łowych ma być wolny od nauki.

Odznaczenie,
Wiedeń.. ^Wiener Ztg.*, ogłasza: Cesarz na­

dał order żelaznej korony III klasy z uwolnie­
niom od taksy, Jakubowi Fenersteinowi % Dro­
hobycza, wkir-ekiciowi dóbr i wielkiemu prze­
mysłowcowi.

C tlp o w ie c z ia lr jy  r e d a li te r :

M I C H A Ł  K O N O P I  Ń S K 1.
W jdawaą:

R U D O L F  O S M A N .

W a d ę - s f a n e .
(A r ty k u ły  w t y c i  d i - a is  n ie  p o ch o d z ą  od rF d a b c y i) .

f
mpk%j ac K Ł U S

b. profesor szkoły rolniczej w .Żatakowia
i ulugeJetnl profesor kursów ogrccluiczyeli 
Towmrtysfwa Ogrodniczego w Krakowie 
urodzony w rokn 1838, pc długiej a cięż­
kiej chorobie, opatrzony św. Sakramen­
tami, zasnął w Tanu dnia 29 października 

1917 roku w Krakowie.
Vvryprowadzenie zwłok z domu przedpo- 
grzebowego na cmentarzu na Yuiejsce 
wiecznego spoczynku nastąpi we środę, 
dnia 31 b. ni., -o gadzinie 3 (to polućln u. 
Na ten smutny obrzęd Krakowskie Towa­
rzystwo Ogrodnicze zaprasza Krewnych. 
Kolegów Zł-iuwlegp, Znajomych i polrożną 

Publiczność.
Nabożeństwo żałobne 

odbędzie się w poniedziałek dnia 5 listo­
pada o goazi-nie 8 rano w kościele św.

1 „rzyża.
Osobnych zawiadomień nie róży,-la się.

I. jEl il I 1
Zakład pogrzebowy »Concordia* dana W lim go 

w Krakowie. '

t

MARYŁKA
ucsenica IV. klasy Iustytufit N. P. hi ary»

ukochana córka 
Bolesława i Olgi z Zandererów 3ahll:e
po krótkich leca ciężkich cierpieniach." •do­
patrzenia śv'. Sakramentami, w 11 wośnie 
żj’oia powiększyła grono anrolów di-ia 28 

października 1917 roku.
Stroskani rodzin?, i rodzeń dwo zawiada­
miają, że obrzęd pogrzebowy odbędztó 
się we wiórek, -dnia 30 b. m., o godzin1© 
2 jń  po południu z domu przedpogrz -bo- 
wego na cni ant? rzu na miejsce wieezne- 
-  go spoczynku.

N abożeństw o żałobne
■odbędzie się we środę, .dnia 31 T>. m.. o go- 
ftaiaie 8 rano w kośctełc 0 0  Karmo]rtow 

na P-r akach.
O sc b n y c h  ra w ia d d in te ń  m e r o z s f ta  *19.

Z.akifti pogrzebowy JSbncunl u* Jana Wolnego 
sr Ket. ko wie.

P o d s t ę ł c w a n u ? .
Jaśnie W. Panis Prolesorowi Z. RadlińiLiaału, 
Wiolmożtienui Panu radcy Drowi Piotrowsk a- 
mu, oraz Wielmożnemu Panu Drcwi Ecrkuw- 
skleiiui za skuteczne i staranne wyławianie trudl- 
nej lopewicyi w lecznicy Związkowej — skl.idau 

tą droga serdeczne podziękowanie.

B e a i a i d  R i t , t u ! .

Br. ififSInj fesinswayiis itBsaerża 
liiwilet.

(TeL c. k. Biura keresp.)
Berlin, 80 paźdtieruiika.

DB orli ner Z tg'.” dowiaduje się:
Cesarz Wilhelm przyjął wczoraj po południu 

bawarskiego prezydenta ministrów hr. Hertlinga 
i zapropotsowa! mu objęcie urzędu kanclerza 
Rzeszy. Hr. llertling prosił o czas no nc.mysłu.

Praed1 prayjęcieau uizędu odbędsio on roko­
wania. Dymlsya Miehaelisa jest już przyjęta 

Berlin, 3U października-.
(Wolff.) Przybył tu ptc-aydeM aniniskrów 

fea-tliinlP Cesara przyj.ą- na audcn-cyi kancleraa 
caaom ł  hr. Heirll-ingiesa.

Berlin. 30 nąźckzicTmkr,.
Desygnowany kanrlcra Hc-rtling zaprosił na 

■ziś wieczór prayrródców swoianietw parliwnen- 
tv:-nych na naradę, „ ;

0 eferonę Pelerŝ iurńa,
lici. c. io Nura Ruiesp.)

Petersburg, 30 pnżdizieinika.
Niuczeliiy wód: frontu północnego, zaprosił 

do swej kwAtory).delegatów załogi petersbur­
skiej, cliićąc przedstawić kn szczegółowo, czego 
wymaga- od załogi ©brońa stolicy i  je j ew> 
kuacya.

Petersburg. '30 października.
Na pSenarnem posiedzeniu centralnej ko mi­

sy i wykonawczej d-elegaitów R» R.. Ż. i  włościan 
ppsi-anowdone iwerwać mieszkaaieów Petersbur­
ga do zachowania spokoju i skierowania, wy­
siłków na obronę rewelncyi i swuicy.

Dt B»fl. 8’OMftasł Sfteiłtj-Scsaite
ordynuje od godziny 1— 3 co pcludmu

s farsasie, przi oI-EJałm* 3?,
9308-i

ilnriSM hplsinjjil? katelik, -wolny od wojska, 
M M I ,  poszukuje p o s a d y  zaraz 

Zgłoszenia ]i.'to'"ne:
Tarkowska, Krakó-.v, ulica Strzciecka 13, I. p

9579-f

TsiskrkMO l fdtiłsfteae 
©ItóDlSltl £. & Blum K3KS?i

z dnia 30 października.
Uczczenie zwycięstw.

'Yiedeń. >1V. Zlg.« donosi: Z okazy i zwy’- 
ch- ,wa. i o awbodzenia Goryeyi zarządził mi

K a i f t e i c f t y ć  n d w o k a s k a

D r a  F e l i k s a  S o t s i a p a

o b e c n i e

w  K r a k o w i ^  F I c r ^ s ń s K a  4 3 .
9509-6

D r  i i c l i a t  - S c h a W e a f r e i

s t w o r z y ł  k s n c s t a r y ę  m m k m l ą  

iv  K r a k o w i ,  r f a r f a ń s k a  4 3 .
95CS-fc

Leopolda Prl-Dolińskieg-c 
' Eyrî k guó̂ny L. 23.

KURSA: tańców seluDOwych, solowych, gitnofc- 
stykś ryłntscznej, płsstycmc-rytmiczne, tańców 
klasycznych I churauteryityczuyćk, epeeyamy 
kuna fachowe dla artystów I adeptów aceos- 

czayeh, craz p. naacsyrcieLL 
- —  Zgłoszenia przyjmuje się codziennie. ■-—-*

Radca ces. Dr WŁADYSŁAW HARAJEWIC2 
przeprowadzi! się i ordynuje obecnie: 

uBca Karnielicita L. 45, I. }?•, od godz. 2^4—4.
J491-S

Peasyorct A. Bcrońskiej
Kraków, tdlca KrrrreNcSa 1. 23.

Pokoje z utrzymanem. Tamie obiady w mb isea 
lub na miasto. I5S4

Ł l o s f e s a i g t o t i e a j  araąuzeń ula fartatów , cegielń, * 

i młynów. S31s:I« x.k1 s łokomobil używanych, 

fce jp  budowlanych, wężuw ummowYCin ibir. . . !  ■

o-

f  B O S O  W  T 3 S 0 H H X C £ S r » 'O B

olei do maszyn, trar.sinisrj, pasów i 

£ZCX3lnic-u wszelkiego yoilzsja, ę tz jn s ą lÓ T r  elekup- 

iscłuuuzrtycb efce-



Żarówki wotanowe »&« Nakapana ograniczenia zużycia prądu
m ają w porówraniu z żarówkami z próżnią elektrycznego wymagają, aby prąd do
o równej jasności zaletą oszczędności prądu. oświetlenia byt jaic najlepiej wyzyskany.

Do nabjmia w każdym lepszym zakładzie instalacyjnym, a jeżel?’ me, to G al Tow. Siemens-Solmcker- 
towskie z o .  p ,  Kraków, ul. Grodzka 5 8 ,  wskaże miejsce nabycia, es-u 2 3

WtoreK 3 0  Paźdz!ernl£* 39 1 7 .%  101 f>0W A  K K P O S H A■?~oga5tr 15 5 " '  E a    .m a - m  i u y . m - - M ^ . w n . . 7 . 1., —. . — ggCTcał  -  ■ TWfgSSa..i . i.M ir-. • TT?t J , . -  sta*-.-.

Mężczyzna
!*■. 33, wolny od wojska, kawa’*r,
i drów, władający 'ezykiem polskim 
i ^Wmieckim w mowie i piśmie i 
wfscfn vo węgierskim i francuskim, 
poszukuie lepszej posady w hotelu
,-ub handlu. Z g ło sz en ia  pod „H ftćT
przyjmuje A dirjji. „N. Reformy".

0 3 i8  1 2

uper
>rz; itr** s:..-ter. taoyę w aptece w
f(r»sowin. /'.ul szenia pod „E la - 
gitA or 1317G* przyjoinjH Admiu. 
,N. Reformy". 3531 1  2

Praktykant
z 3-letnią praktyką, i  działu ko 
rzennego i śniadankowego, oddany 
zostanie celem dokończenia "rak- 
żykl w Krakowie lud na prowincyi. 
tgłoszenia pod ,,3  la h i“ przejmuje 
A-lrain. „N. Reformy". 9522 1 3

Przy kra wacz
dolak, pierwsza siła, spzoyalista 
;uk w wojskowym, ja k  i  w aywil- 
ivm dziale; z kilkuletnią praktyką 
tag-’ i .i :;rm , obecnie na posadzie w 
,eduej z w ę  :sjv?\i Vra  w W ię­
źnia, przyjmie posadę w Krakowie 
lab we i.wowie w większym ma­
gazynie. Zgl iszenia poi jf. 5 0 0 , 
przyjmuje Admia. „.V. Soformy" 

9013 1 3

ł o e z n t u i ą

(akad mika). dla uctaia V kiasy 
realnej. Zgłoszenia pod 3 .  U. orzyj- 
nuje Ada.nistrac.ya „2f. Reformy" . 

9517 1 2

la
'1 W &s 1eglli

praktyką biorową p03zsillufr> 
4-> pomocy kantor sprzedaży c. k. 
toteryi kia owej B r a c i  S a iie r ,  
tirafców , l  lac Dominikański L 1 . 

9514

Słurhseika Ufliwers.
poszukuje zaraz pokoju z otrzyma­
niem lao bez. Zgłoszenia pod R. L. 
Orzyjmaje Adtnin. „N'. Reformy". 

3530

N:espodz ana spotkanie w Ksplanr 
Izie przy ponniam mi inimoue ciiwi' 
lo. Dlaczego pisać przestałem za­
pewne w iesz V 9512

es» i a

w  & i r o ś 3 i i e
z 14-slo-morgową parcelą, z wolnej 
ręki do sprzedania. Ogrzewania 
.•entralne młożenie przeyiękno. Te- 
ea n iftoa-rśny. Bliższe nzozegóły 

rodu P o w ta la ^ r ia  S tpR kew sfta ,
.TrAiLiHtf, u l. W ló ltia  1. 8 .

88Ó3 10 12

K iim u a C  wa

1 ' i s e i r  8 3 X 5 3  Cnu5. okazyjni* 
do sprzedania u 'J . rtlssn eizsi, 
ErafcÓW , ni. Karm elicka 1 15.

5951 11 12

fgjf mUVj7M
przyjmie pos-dę blnrową. zgicsza 
u:a pod „ B iu ro  1 0 0 41 przyjmuje 
Adm.c „Ń. Reformy", 9539 1 3

iseiis&fi
rutynowana nauczycielka muzyki, 
udziela lekcyj j r ,  na fortepianie. 
Zgłoszenia pod „Pianistka*1 przyj- 
m aj* Adininistraeya „N. Re'ofm y*. 

95o8 i  2

telw czku filoroill
udziela lekcyj lub korepetycji ze 
wszystkich przedmiotów w zakresie 
kia* gimnazjalnych. Specjalność: 
matematyka. Zgłoszenia pod „£łłu- 
chactó®'* przyjmnje Arlrninistr. 
„N. Reformy". 9557 1 2

_1> cfT*UJ 
władająca dWkónale językiem fran- 
cuskiŁi. udziela lekcyj konwersacji 
i teoryi. B liż s -i  wiadomość* nlica 
B j ł c r y k a  9 , part6r, n p. Grudziń­
skiej od godz. 1 1 — 12 i od 3—&.

9562 1 3

do izr. domu, poszukuje się do 
dwojga dzieci a I ppijin., czworga 
z I J l  normalnej. Płaca 150 l i  i 
utrzymanie. Zgłoszenia: „Dom zdro­
wia", nil Siemiradzkiego, pokój 8 

9 .2 7  J 3

J ę z y k i :

F r a n s u s k i  
B i i e i i i l c i i k i  I t d ,

Początki, Kon wersacy a.G ra- 
matyka, Korespondencja, 
Diteratrrra. L ek cje  osobna 
i amorowe od 3 koron 

miesięcznie,

t a s t y J u t  A n s o n a  
n i .  £ z c r v s k a  1 7 .

7291 37 O

3-pi trowa. z komfortem, przyno­
sząca 20.000 K dochodu brutto, 
do pprzrdanin. Potrzebny kapitał 
1.',0.000 K. Zgłoszenia pod K T. 10. 
przyjmuje Admin. SM. Reformy".

11528 1 J

J fa
i opłacony o- 
tr.'.j ma kaidy 

na ŁTidaniu 
mój kstalog 
gł wny, za­
wierający oko­
ło 4000 odoi- 
:ek z zegarkami, złotem, 

srebrem, inst uinentów rauzycznysh, 
przyrządów do golenia. Skrzypce 
studenckie i koncertowe K 12 -—, 
1 4 -— , !(>•— , 20-— , 25 —, 30 — 
1 w ylej. Dobre harmonijki K 8-—, 
10- y & -  1 8 - - ,  1 8 - - ,  22- -  

.3 0 - —, 40*— , 50-— i wyżej. Wy- 
m ia a *  dozwolona lub zwrot pienię­
dzy. W y rjłk a  za potrsniem przez
Sjb bi wysyłkowy J rbb ttenra* 
ie , o. i k. dostawcy dworu. Brds 

2 *  1353 (Ozecliyj. 8489 23 40

n/.ywane: piwne. v inne i beczkowe 
kopaje,_ płacąc do 14 K za 1 kg., 
szampańnkie 50 halerzy za sz.ukc. 
Kilia zakupna ko-ków: Kraków,
ul. B łrk a  Josolcwicza 1. 4, I  n.

95-‘3 1 3

u l. S ia ^ H o w s k a  3 0

S l^B 9499 2 3

100 fca: 
Kl. I

sa^ifflUL
•ykatar z zakresu oolityki, legionów, litera lary, sztuki, teatru, dziennikarstwa i k d. 
»zczep?źiska 1. 7 , I p.} w sa lo sio  „Eacfeąta". — otwaita od godz. i c —7.

P o sz tsk n j^

k n e s e o n d o n t k i
biegłej w języku n ie m ie c k i i 
praktykanta. Zgłoszenia: ME, l. 
W a fttle re r , ub Sti adom i. 7- 

9503 1 3

P> J, m e. : n  Iłrt I * .  JJ
'S Ł jik iC  i .4 i A ST

v t  S ia r y r a  S ąn zu

p o le c a :  doborowe pie o i knchuie 
kaflowe: 9544 1 3

w ykon® .jo : wszelkie roboty w ten 
.".jkres wcbodząco; 

prtiy jK kla: kaflarz.y warsztatowców,
i chłop iów na etałe.
Inwalidzi m ają piei wszeń3two.

meblo z pokoju i knekni. U Ir'śóa- 
oisze 12, parter, na lewo, od g. 1

'.b li

Oo tprzednnia
w Bochni, wilia jnuiowana o 10 
ubikacjach, położona w środku o- 
grodu owocowego i warzywnego, 
mającogo ći>/< morgn, i  zanndowa- 
niami gospodarskiemu, z łazienką, 
wodociągami. Realność dobrze się 
rentująca, nadaje się de pre wadze­
nia również inter.su. Gotówka wy­
magana 4u.00 * K. Zgłoszenia pod 
8 S 8 3  przyjmuje Aua.inisli.-oya 
nN. Reformy". 9548

dwa iuitB. (podróżne i miastowe), 
w b. dobrym- stanie. Win dom ość w 
Todgórzu, uk 3-go Maju i. 9, II p., 
drzvvi na prawo, od g. 2 —5 po puł.

96Oj 1 1

e .

umpblowaasgo wiieszkania, .
2 pokojach z łałieiiką, knchnią i 
elektryc/nościn (ewontoalnie z ca- 
łem utrzymaniem J  a dwejga inał- 
żonków i 6 iotnipgo dziecka), Zgło­
szenia pod „ A d ą p k a i  E r  a . “ 
przyjmuj* Admin. „N Ilelormy". 

9581

0 3 ^ I 2 B
(Wplomowana nauczycielka muzyki, 
ndzieui iekcyj gry na lortepmnie i ję ­
zyka ir.mcuskiega. ’A'arunki przy-
stępce, chętnie za obiad. Ul. Ber- 
naidvńska t. 9. l i  p., Drzwi 19. 

8880 10 0

s wfasnych i dostarczonych mato- 
ryahjw wikonnie

od dnia IG trześnia b. r. co* 
dziennie 

od godziny 7 — 11 wieczór

ir.aiES.fi? cyGMiSąirj
pod batuty stynnego prymasa 
lyga&skiego BEBTOH W!LLY 

z Budapesztu.
Soliści na czelo, tarago i cim-

b a lo . 9280 7 o

.  J t ś  a ?  <o m > os  
Kraków, u!. Horysńs^a

tuż obok Cramy Floryańskiej. Tslef. 3263. 
8*78 7 O

m  K sseść!ft' ‘.}łĆ4 A 
£ ł--'
« TSi

Patent 
D. R. (i. K.

Przeszło

kJ>sJ.5i*w la r y s
u?. Jw-iiAifeska Ł. 21, ŵzJgDsp/.e

mn na składzie duży wybór fantazji oraz przepięknych fasonów. !Yy 
kounje w szelki#  praco w zakres modniarstwa wchodzące, starannie 
i pynktnałŁio, Jkouwjy wsry naukę w Wiedniu. 9511

ipfcm in 4 B9*j«JSK3
H  K  A  ' Z  V

p is y t ł js ły jh  jn ! r t r z ć w  pffilsitich  jak AxcutO'.yiev.a, Pełats, l*'i!ip'.;ia- 
wicza, Kossaka. Łlalczowski-go, Jiarkowicza, Knrpmsluogo, Wyczółkow­

skiego, T<'ndoea, i ir.uych, na nienstajncej wyseav, 10 obi ozów

€ Z W Ó !I K l a , sil. S le M ia  S. 2 .
W ystana otwarta codziennie od godz. 9 rano de 7 ’/, wieczór- 

95jo 1 5

r»

y-* ■

. m n m a m -  i i  f i B i
pr/yjmie zastępstwo większej firmy. K i znrkoraiiych po 
dróżnjących, telefon i t. d. Zgłoszenia pod Sozti 6fjchJ2J" 
czny do agencji Hopeasa i Salomonowe), Szczepańska S.

9457 2 2

stół rzeźbiony, salon biedermayer, kamea, wazonik i czarkę krysztslowf 
przybyły do sprzedania, 9501 5 3

U c y & a c 9 i i i a »  p J .  B m t k s z  £ .

akladające sio z 5 pokoi, przedpokoje, kuclmi i ’ werandy, 
na parterze, o powierzchni 185 ra kw i ogródka, przylega­

jącego dO plM ua.Ą j; 914) 2 « £

nadający sią na zakład przemysłowy: 1 sala z ga!eryą
0 powierzchni 163 m k\y., 2 sale o powierzchni ffll  m kw.
1 2 magazyny — do wynajęcia przy uL śvy. '1 m.iasza 32

U  8435/917, 9503

w użyciu!
„ŁDMAISK, praktycŁąy
przyrząd iia ] aidego de 
zeszywani* ukóry, pssSw, 
O buw ia, płótna, płacht 
wozowych, worków i t. p, 
Niezbędne dla wszystkich. 
Teina gwaran-y». Polski 
sposib użycia< Gena 1 sztu­
ki a rozmnltemi igłami, 

Kłębkiem niei K  4’50 : przesyłką, 
5 sztuk K 20. Za zaliczką e 50 h 
drożej. Generalne fstr, zrst.: Bom 
Handlowy M. Pierożek 1 S-ka, Kr<tk6w,

* 8— S f^ O O  rp ls ll , n * 4l%> po- 
rzuknję na

k Ł
majątku ziemskiego, w Król. Pol- 
stiera. Zgłoszenia: Księgarni* p. 
Masłowakisgo, Miechów, dla G. B . 

9r 5 t j  3

f i $" “-Sty i  l i i i
l i  kanaście do kilkudziesięciu ty­
sięcy bt; zek, kompletów cemento­
wych. Zgłoszenia poa F, F , Nr !s3. 
przyjmują a.daiinistrac; » „Nowej 
iieferm y". 9550 1 3

piaoino
w tlabrym stanic. Zt.lcszenio: Ooko- 
rioiriisoffir'er Rcs. :icital 8, Kraków. 

9560 1 2

wj> . ę s i a r n i f t e a
szklanki, fiiiianKi, separ, figurki 
ohrszy, m‘n;atory, -icrwuEtkę, se 
hruŁiJS ' - "  - -. ■] 'ar iTfa ■■
listawnj nu d ,,'Sź2rolyiaoćf;i“ 
przrjmujs jcdmin. „N. Re oraą " 

8587 1 3

8?jQ0 15 n * I  hipotekę IStaaieaioy 
w i-.ratowie Zgłoszenia ped I . Si 
przyjmuje Admin. „bi. lU form )". 

9551 1 3

fi*|!epsrs i ssjpatóyaufê ae dc
tek n» w*i, jak  i w -niiufcia, M

M B E M A
Em B o lecR S og a . Cal iowity tekrj

’ ' ^z nuiami bez o«r, K 6, w ozdobft 
opr. K 7 59, porto K 1, do t» ł̂ 
notv łb  riKilą orkiestrę K 3. >-*| 
kład kaięgsrci kat. D r* Miłko 

w* Krakowie, al. Florr*fc
9139 6 »

'iiiisafeefjo. M ?  2?,
j Cena K 1 1 - ,  s przos. K T20 

(z pn*n. polec. K 1'45).

Trysyła KsięgaraU 
3. E. Fr.le<I!sLaa, Erafców Ł 
3319 E yu efe 17 . 2 5 Ml

 ̂Narząd ćóL.r w ôAIowzilR n 
p*. loco, poszukuje do kupni w za­
chodniej Galicyi

i i i  i i ® !
7 •

‘krolor. j j  Aylko pryWafnie - 14^ ^  ŁlUSiDriUtł t j^
S wyłeł-Jeni wielkości, pgwr “  -jLiót

wy magano 
szczaino.

iisS: Ł»«rSG
4 0  & a sssr l# w , Se.ifert.0w7 mojego 
chowu, f pi. wających miłym tonem. 
Slsnuluw  Oirobina, Kraków, ulica 
Lubomirskiego 19. 9516 1 2

wierzchowy, rasowy, doskonałe i b j  
iłowany i ujeżdżony, do nprzedauie 
fz s:odia:n). Wiadomość: ul. Lubicz 
1. 5, oś traiiz. 2 do 4 po południu.

9 5 4 9

fóyt* Rd?k
w dobrym stanie, ku sraj* w krżdoj 
ilości, po najwyższych cenach, fa­
bryka ,,Iskra" w Krakowie, ulica 
Łobzowska 1. 8. 9558 1 20

SA lii '
1JM

mieści się obecnie przy

.sreazKisp.ls

Teśrediiictwo dopa-
9 9 7 3  3  &

O T b i ^ a o K - y
domołre z 3 dań lv 9'80, w onors- 
mencie, zna'Z"y opust: ni. GtdęhL 
1. 16, 1 p. Tamże pokój do v yna- 
jęciu od 1 listopada. 9343 1 5

ł?a*ac(itWŁla k s p e ł  isssy
pod firma

i l l P f i j ą ® ®
f  f  B nkm j s
przenie donn zr.stnła do domn przy

nb (Huwfcswslti!#! Ł 80. 
9374 3 12 /

A
ii- w-"«i $

najwyższo ceny za brylanty, cioto, 
srebro, w yroby  antyczne. — ló/.t f 
ifcii, ul. ( jro d zk a  58: 9W 1 14 Sb

3sz brzytwy, baz maszyP I isp a
gola sio obecnie wo wszystkich kra­
jach, najzd-owszym na śr/iecis pre­
paratem „Pa:seval\ Zbadany w c. k.

telefon 3 3 54 . 
9 0 4 8  3 5

Zakł. chem. w Krakowie I z "stał 
uznany za nieszkodliwy. Włosy usu­
wa w 8 minutach. Nadaje mięką 
cerę. I siuklecU; na 30 azy, wraz
z yiram: tnrein kosztuje 3 K za rs- 
liczką onłatnie. K, Perlberger, kru­
ków, ul. Diellowska 38, nf., I p. 
Pański preparat wypróbowałem. 
Goli świetnie baz brzytwy, Schuss- 
wuhl, c. i k. major, Dranica.

9133 3 3

att posadę kierownik.* giaazr 
zjem p^watnego s prawat i 
pebl. w Kolboszowaj z pła:tJ 
3 0 0 0  K i posadę nŁaczycicli 
historyi i geografii a plaeą 
3 1 0 0  K. — Posady zaraz 
objęcu.

H M  Tw. im n  e'3i
9509 W U M W l

^ ^ i k Ł t e k  zajść rrojencych 
' Vi,it3 zaraa do obsadzec ii 

% posatla
/ ;r 7.e świ-.deeta- lu*i |
Zarząd lasów j trrfaka kb-ię i* 
Witolda Czartorj skiegc, Czor
ce p. Kieaiawą. 9541

ncieici zaraz aa hipoteką 
, jólaości w Krakowie ka%-
cai!!.r7£a o.t3tv. SSra S stao rr-  
skl&fj®, Szcirslfa 20. 9551

H i  Di 
m  ą n

•& lOocbai
przyjmie zaraz .atynawaneg" I 

iennego mundanta wzjillfy1 s o  ...
m u n d an th ę  •/ L ilh id etai.-: p r a k ­
ty k ą  b iu ro w ą. 9515 1 2

fi;
rosada rastra

~ ł e

u!, KarmsiiOKa 9, (nawy laka!). Ps-
szukuje się zastępców: W iali pism

Celem zabezpieczenia budowy lampiarni przy c. k. Za­
rządzie salinarnym w Wieliczce rozpisuje kię niniejszem 
rozprawę ofertową.

Postanowienia, dotyczące wnoszenia ofert i złożenia 
wady urn, ogólne i szczegółowo warunki licytacyjne, przed­
miar i plany można przejrzeć w czacie godzin urzędowych 
w binrzo kierownictwa warzelni i elektrycznej centrali c. k. 
Zarządu salinarnego.

Należycie ostemplowane oferty należy wnosić w za­
pieczętowanych kopertach z napisem: „Oferta N. N na bu­
dowę iampiarn; (wewnętrzne urządzenie)", względnie „Oferta 
H. N. na budowę lampiarni (część budowlana), najpóźniej 
do s c ó i n y  4 -tej -p© ^altsdrsiu Icte  S gpiifinla 13?'/ 
do c. k. Zarządu salinarnego w Wieliczce.

Oferty można wnosić tylko na formularzach, s^orzą- 
dzonyófc i dostarczonych oferentom przez c, k. Zarząd sali­
narny. Do oferty dobączyć nahży dowód złożenia 5*/, wa­
dy um w kasie c. Ir, Zarządu salinęruego.

Otwarcie ofert, przy ktćnra oferenc- mogą być obecni, 
nastąpi tegoż ani a w biune c. k. Zarząda salinarnego 
o godzinie d-taj pc poludęjj.

Później wniesiona oferty nie będą uwzględnione. Nad- 
j&ieni* się, że o wyniku tej rozprawy ofertowej rozstrzygać 
będzie c. k. krajowa Dyrekcja gkarbn, lż o  tylko ci ofe­
renci mog" być uwzględnieni, którzy wykażą w sposób 
wszelką wątpliwość nsuwnjąrw swą techniczną i In  anso wą 
zdclnoić dc wykonania t e j  budowy, dalej, ża c. k. kraiov/ej 
Dyrekcyi skarbu przysługuj* prawe dowolnego wyboru mię­
dzy oferentami, lub tei ai* owzględnieuia żadnej. % wnia- 
dicnych ofert

Xś'$8 W*
w iq k s-3 0 j f i r m j  K r a jo w e i  W każdym dziale przyjmie

dla pad płynnie mówiący^ 
po polsku i po niemiecku od 
1 grudnia do • obsadzenia. — 
Zgłoszenia wraz ź curricul a 
vitae nakży przesiać pod a- 
dresmu: „Apteka uod I.v\emŁ 
w Białej. 9j5i i 4

■%3>

I ® W «4AM 05 L *(* .4  ci

E © « a  Ł a n f i l& w y  W Krakowie Zgłoszenia pod „ S s i w e  
ageucyi Hojicasa i Salomonowej, ulicaViiJ3raw2s3xAa5:cl do

Szczepańska 1. 9. 913S 2 ?

m  t & t s ?  i i  u
c t f w a a  i nowe, wa/elkic-yj rod ;» 
ju  ń u 1 11 e po a v? i/ ii ' n opui-. >1

dziennych 9 ó6 o i

A. Kohn, Prcrjo., Karlin 493.
P ien r js y  w l«5 *ń łk« l.onacsyenowanr «kł.tA

wa.-.uiŁitij-.- 8 "r/ e i na kon .» ma *aw*W  n*. Rkładiie w o*r.
it ltm i w yclfu *. c la r o l  T ls s t ia c , w ś a is d ,  II,, Traiuru.-auśj ł ę  
R w AŁn ia . Ta i. 4 -ł.sOo, 1 ’oauA. keiSBli.-w języka ulom. 10 1  12 6  o

t a k ie  ws..all-lego sJ łits j
US« 1t
kot*! R

fikjlepszc źió^Js nabytia Gisskich, tionrych, nawyefa
sn

5ilt m m ®  ijt1
tai:'.o Cę\da ctysjdę.SruB jeerc*, 

api-aadouia. /.yłosKenia 4 . D 
p r łjifa a t*  Admin. „R- R tfe tm y - 

9 ifS9  3 3

dziękczynnych i 
mówień.

a*datkowych z t.
9033 6 10,

C. Sr. Eersąd  esliasrn y  w WieSJsze®, 
dnik 22 października 1917.

1 kg. nowych, dobrych, B-/.arj ch pit-rzi t i 
kurzu 4  K , louszjch 4"50  K, biał.rch, do 
brych do wsyguS NOK, białych, p ii* « jś t7 eh 
7 -50  K,- dażo pucha znwiyrajęcych 13  K, 
bi*łych jak  óu.efe, wspaniałych, dsriyob 
1 5  K, olśniavrajr,ro 1-laiych, wspaniałych 
dartych 17 K uiałych, pu?.zy3tvch w i*j- 
akieyoBkirbcnialO-fiOK, białyfb,piękr>r-:b 
dużo pucha zawierających 12 K< białych, 
prsowySoruych 15  K , b iałjch  jak suieK 
10 K, srarejjo, dobrego do waypa pacha 
12  K , lepszego 13-5 0  K , b jał»fio  rak śniap, 
w w ielk ich płatkach pucho 2*  rr JjUbjiJ* 
jak  śnieg, wspnniaiogo pach* 3 0  £ .  Wy­
sy łk i 5 kg opłatni*, 4*  saliczkę. W y ­
m ian* zs nwrołem p erl*  dozwclon*,

i-i w  UW/lii
w ziij ełnie dobrym stan ief 
obszerna, wygodna, <lo na 1'- ]
cia. Baższa wiadomość w han L
dlu A. IIr-we5ka W KraVow;( I 

yasp d 5

8811 4 6

lUatewa w Csec!xasXiv  v'g

okało 300 m orijó «  doborow oj * i*a * i, 
s budyn*t>ini moromneMil, in ^ e a  
t ir to u i dyw yju  i Ta*jrtW)-n», h i - a t *  
k ra s c e n ttę ," potoisiąn k i lk *  k i ic ^ ł*  v 
trów  o i  W iu e w w , d «  łp r z e d ia l-  
i *  fif.0.090 korca. ,

ZęlosROui* | r iy jn a j*  *awik*»I>* 
Z d z ic i jw  D aaach ow tk i w W a d rW

„id UW » *

£  Arakam i 14tbr&cki«j .a Msdńawio. o i  on Jzsitliuńzksi Li. i£ ,


